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Gospodarka i stan ludowcowej „Wisły“. 


(Dutsbezecie) 
A alitmy wotwrej, że po plerasrym roku 
ki „Wisła* mogła rosporsądeeć — pë 


pole rt koło 78.000 kor., kle śe æ tej 
000 kor. uwięsgło w ezeluściech kaso- 


4 siawotungo Bank: Lge gar = , te sstem 
Alare. resporządeefhy kapital , 


Way" wywo- 
sit około 12.000 kor. 

Bean dyrekcyn „Wiały* oświadczyła jedosk 
Wczoraj We swojrm cenoew „prortowaniu”, że 

kwola ta została w należyty sposób wypowie- 
diana | we właściwym czasie będzie des ładnej 
mmkody dla Wish sbrang, a w „Przyjacielu 
Lado" wyczytalidwy nawet powpatyczie ogłosze 
mie, że ta kwota została już wycofana | urs- 
towana dla „Wisły*. Ory tak jest Istotnie, 
me wiemy, ale dalibóg ale uwi y, dopóki 
ule otreymamy niesbitych dowodów. Sfimowoli bo- 
wiem uesawa się nam na myśl niedawne „tape 
wnienie* pana ińskiego, że zwrócił Haukowi 
parcelscyjnema pobieraną przez cztery lata wy- 
soka niletytość ca lnneraty w „Przyjacielu Lodu* 
(rocznie 14—16.000 kor.). 

POJ ajay wiary zapewnieniom „Przyja- 
dada Ladu’ ly łacno zrozumie, albowiem dei 
laj w Banku parcelacyjnym kasy zupełaie są pu- 
sie, Bank ten potrecbaje sam miesięcznie 100.000 
kor. na adrmiaintracyę — | grosza rwracać nie 
mote. Konorcyum ratunkowe deklarowało 
wprawdzie dla Panku kapitał 
gwarancyjny w kwoce 300000 kw, — 1 
chyba a tego to kapitału mogłaby „Wisla* ode- 
brać swoją momke.. Ale w takim razie kapitał 
R rychło prarstanie iskuleć, a po wy- 
czerpania pierwszych 2000000 kor. druga taka 
kawis jet dę we Lwowie dia Banko pare ule 
<bierse. To tek dla nas jest pewnikiem, Ze likwi- 
ducyn Basku op ję = ka te mie da 
się przeprowadzić | to we lębiorst wo 
pe. Deskura | Stapitskiego znajdzie się po kiiku 

w daleko goresem jescze bit 
daimia) położenia I koskuren ul iknie 

Wróómy jednak do „Wisły*. Otóś, jeżeli przyj 
miemy, że kapitał „Wiały* w kwocie 65.000 kor. 
utonął caikowieje w Benku | tm ma- 
wielibyśmy nabrać prezkonania, że , > dalej 
płybąć nie może, boć przecie resztka w 
kwocie 14.000 kor. nie moglaby stanowić dosta- 
tecznej podstawy operacyjnej | gwarancyjnej dla 
Imrtytacy! ubespieczealowej. Jetel) jedosk przyj- 
wiemy, $a kapitał „Wisły* w kwocie 64.000 kor. 
intotule ocalał, że satem „Wisła” dysponaje je- 
sacze deid kapitalem w kwocie około 78 000 kor., 
to niemużej name na stan faausowy „Wi- 
sly” wypadną ponuro. 

Jasito bowiem kapitał absolutale niewystar- 


mę 
s tym kapitałem ja- 


J choć na racie „Wisła* a 


| Mig czas jeszcze piynąć może, to według 

| przekonania czas ten okaża się boćdae krórki 

Przypukćwy bowiem, że „Wiała* będsiewię 
w przyssłym roku rocmijać tak „pomyślaje*, Jak 
daniem swej dyrekcy! rozwijała się w ubiegłym 
roku; prsypaśćmy, śe wystawi w ciągu bi 
roku drugie 10.000 polle 1 abierza 
podwójną, a więc około 200.000 kor, prey- 
paśćmy to wszystko — è mimo to usszem sls 
niem sytuacya „Włieły* ule tylko mie poprawi sẹ 
ne izy snarzuie 

ato dowi rachunkowe 

Przypuściwsey uajpomyśluiejsay, a więc pò 

dwójny ruawój „Wisły*, zebranie 30.000 ma 1 


a kor. zaliczki, U praypuściwazy, że w 
„ Wisły” W SĘ % z końcem a 1910 
p 290.000 cały zakładowy kapital 


78.000 K, a więć rana 008/000 E, lemy okrą- 


gło 370.000 K, te w roschedsie musimy przyjął 
następujące posycyt: 
Koatrasekaracya (takto podwójca) 100,000 K 
Penye urzędników (jak w roku 
ubiegłym) 43.600 K 
Prowieye agestów (podwójne) 26.000 K 
Portarya (podwójne) 13.000 K 
Lokal | światło (jak w roku ab.) 4.000 K 
Rótne wydatki (jak w roku ub.) 26.000 K 
Sekody 100.000 K 
Kasom Isa R 


2e zań cały dochód „Wieły* wrar z ta- 
łem zakładowym wynosiiby 370000 K, 
zań 309.600 K, okazałoby mę a kucem 1910 
roku, te „Wisła* posiada jut tylko około 60,000 
koron majątku. 

"rzeba tu jednak swatyć, te przyjęliśmy od- 


REDAXTOR NACZELNY: 
LUDWIK SZCZEPAŃSKI. 


od godziny © rano do 


| Era | mmecepe sirsty, a satem ufundo- 


mikodowania tylko w bwecie 100.000 K, co 0a | 


20.000 polle jest mie wiele. Tot już w pierwmym 
roka twego isthienia „Wisła* et dr 32 500 K 
tytniem odaskodowań. Podwajając liczbę ubezpie- 
czeń, inatytacya abozpieczeajuwa A um «woje 
ryzyko. Ubezpieczenia w początkach istnienia 
lustytacyi są rosraGcone, więć ryzyko, £ po- 
tarów wynikające, jest nie Reka; później ubee- 
pieczenia się mnożą | skupiają— 1 ewentualny 
miejscowyści mote kolo- 
salny wyłom aczymć w fundumach iustytacy! 


„Wisła* jut obecnie ma w niektórych milej- 
scowuściach ubezpieczenia skapione (a. p. w po- 
wiecie taruobrzeskim, w Trześmi, w Ottynii), 
w rasie dalszego roswoja skupienie asckaracyj 
będzie pontępować i oczywiście snie" snacanie 
się zwiękazy. A zwatmy, ie Wa’ ma saj- 
gorace, bo chłopskie ryzyka (ab. w ubie- 
giym rokn „Wisła* miala 30 wypadków podpale- 
mia), a sukdnie xrosumiemy, te taka lodowe asè- 
kuracya masi być preygotowama na zunczue nie- 


ple 


WALA na znaczzym kajita.e | prowadzona bardis 
umiejętnie. Iosczaj rka jej m An] 
uieuchrouuie takiem fiaskiem, 

czyło mę wMawelce ank e re 
Bank parcelacyjsy, opanowane | strzeżone sa- 
wdroście przes pus Stapihskiego 1 spólsików, 
a Uakiowane przedewicystkiem jako narzędzie 
agitacy! politycenej, « nie jako imstyłucya 
erp. nie jako zakład dobro ludu, sle grap- 
A ludowców mający ma cela, Na tej gospodar- 
ce nieumiejętnej, wysyskującej lud, a napy- 
chającej kiesenie menerom stronnictwa, skręcił 
Już kark Bank parcnlacyjny, nie chcielibyśmy, aby 
„Wiała* podzieliła, los jego. 


4 P. oo M, raw madsorczej „Wi- 
est wio evergicza, 1 rachit 
MJ mob że dziesięć nk sa ogon s 
mać, a dufoy w łaskawość swoich możnych koja: 
saników konserwatystów, którzy go potrzebuji 
jet bardco śmialy we wsystkich p a: 

wrz Nie bol się niczego, liczy na 
swe szczęście | na poparcie rządowych i 
ków, a nawet padając pod saporem Ziętkiej es- 


feutów, pada jak kot na nogi zosta na wskróń 
pd mda i przewrotny, trzyma władzy 
„ == m skutkiem tych swoich wad... 1 za- 


i ap T wę wszędsie czyaalkiem dezorga- 
nizacy!. 

P. Stapiński powołaje sę za swą bezintereso- 
wność Oczywiście, oczywiście. Ale faklem jest, 
te p. Stapikski pobierał w „Przyjaciela ludu* saj- 
malej 14.000 koron ca „inseraty” Rauku parcel 
rocznie, a to świadczy, úe teu Hank ladowców 
był dla poe Stapi głównea iródłem 
dochodu. Z „Wisły* p Stapikaki jako preses 

oczywiście nie cser- 
że gazetka pana Biapić- 
aklego kassia sobie 78 koron płacić katdorazo- 
wo sa inserat „Wisły* w namerce, śe każde 
stówko o „Wiśle? pisaze musiało być tam osobno 
zapłacone, to oczywiście (nan reece. 

P. Stapitski oddawna udawał sobie sprawę ie 
saou „Wisły* ; wiedrieł, że Jada dzień Wisla" 
mogła nie sprostać swoim zobowiązaniem Ale ole 
frasowai się tem sbyłalo, Na powiedzenia Rady 
nadzorczej se awykią swoją bafsasdą, jaką apo 
nuje poczriwym chiopom, mówił avgi luaemi 
malej więcej : 

Wszystko będrie dobra Giy tatądam, 
rząd i ds nam milioo koron, albo | dwa miliony 

Brem) to szbawnie, śle moża się źle skończyć 
Widmo basku parceiacyjnego jest gronem „me 
meuto* 

: 

Uwagi naste powytsso ne zostaly bynajianiej 
ogłoszone w tym erlu. aby „Wkóle” zmechotaić. 
Przeciwnie mają one os cela sanacyę tej fastytu 
cyl, która ma racyę bytu w kraja, byle nie była 
traktowana jako narzędzie agitacy! Iudowcowatej 


Wiadomości ustnie, telefonicznie | listownie przyjmuj 


OGŁOSZENIA 


za wiersz petitu 16 hal, za każdy następny raz 12 hal, 
drobne ogłoszenia po 4 halerze od wyrazu, (minimu' 

50 hai.). Nadesłane za wiersz petitowy hai. spoódy na 
każdej stronie po 3 Kor. — Załączniki 20 Kor. za tysiąc. 
Inasraty prowadzi w swolm zarządzie p. M, Hupozya. 


Administracya „NOWIN*: mi. Wiślna L. 2, 
otwaria od godziny 8 rano do godz. 8 wieczorem , 


Na Lwów Skład i Ekspedycya: Agoncya 
„Bokołowskiego, Pasaż Hausmana L. 2. 


je Redakcya (Tel. 340) 
7 wieczorem w biurze ulica Wiślna L. 2. 


opłsów pie rwracz sę. 


w Krakowie ijaa|prowineyi. 


pa rzeca pua Stspitwkiego. Paa Stapitski stać się 
może kamieniem, «ciągającymw Wing" w poe 
pai | narasić kraj ua nową jacy 

A man. dyrekcys „Wały* powiena mem być 
mocno sobowiąsana, że odsłoailiśmy sskrytą przed 
jej oczami prawdę te ukazalśmy jej ulebezpie- 
czeństwo, £ którego, być moie, sama ula qdawała 
sobie jeszcze sprawy. Jeżeli „Wisła* ma itale, 
musi oprzeć swój byt na sdrowej, pewnej podsie- 
wie; rzeczą rady nadscrczej | dyrekcyi będzie 
pomyśleć o tem zawczasu, aby kiedyś wie byłu 
sapóźno, boć | kapitał pana Dlugossa wyczerpać 
wię może. Nie motoa dopaść, aby Wida" w re- 
zie katastrofy została zagaroląla przes „Glarię*. 


Chantacler, kogat gal jski, 
(Nowa satuka Restando) 
Nareszcie wysamioso onegdaj w Paryta ol- 


„Chaniecier* 
bliczaości sebrało mę tye, jle tylko 


był tat 
na premierę prerydeat miniekrów 
kazość 


1 je 
ministrów. Pierwase dwa akty miały ba e 


podwórzowy u- 
kryl ją w swsyej badzie. Bażanciea, widząc, te 
jej nie groui tadas już Caaan, | 
ma o piękności tycia w lasach, tak wznios 
wobeć poziomej wegeiacyj ne podwórcn. Wicko 
üri kniężyc | kartyna spada. 

Aki dragi róegrywa wię: w sakaiku ogroda, 
graniczącym s lasom. Wśród claty mocy odbywają 
sowy merling, Obra ując asd sposobom posbycia 
wię Chasteciera, którego planie powoduje wacho- 
dzenie siońca | tem samem kladde ires panowa* 
mia ptaków oocaych Kos je a ukrycia 
1 ciency alg, gdy uiesamowiia zebranie, wysiraseo- 


żel, szakując Datascicy, ale pies 


Czarodziejski samochód. «= 
Puwieść prow Pawła £ Tel. 
kid Qiąg daimp. 

Owy z" wpojresły za Jima z saj- 
*ytama zd00jsnem 

— Pami nie Wierzy może tema, co mówię? 

Smo'nie wstrząsogia głową. 

— Jorell sie chciał megu ziesyczęścia, mógł kył go 
wole nie sprowadzać. 

— Slaszuin, bardso elustnie , tylko nie trzeba bylo 
muczynać yrawy że „skarbem”. 

Stuchacza rozwarli szeroko otzy. 

— Syawa ze skarbem? — powtórzyli. 

Jim iy wą » wratecia, jakie wywarł za stè- 
Chaorach. 

— Wy o taa zie wiecie... Tak myólsłem. Nie po- 
wierza się podobnych Iajemnie drieciom. Nie nie wiecie... 
A więc opowiem o dchreci p. Wima Odorpa. 

Zawieńł gha pa chwilę. 

— Õie, jak stol sprawa — <iągzął dalej, — Wilm 


Odrrp gotów jest cafsąć skargę | zwródć więśsiem 
sm Poe Oh pzy T) 
sinónuje skarb, należący do niego. 


— Alst jaki skarb? — pytają jeimogione du- 


a awłaę Ala 0. Ma N, 
Oio w krówkich słowach kuatorya lego skarbu | 
„Jednego rama p. Wilm Ośorp podrótewaj po pòl- 


Tyvpisn. 

«W każdym rame były w zim bardzo watos waks- 
zówki o skarbie. 

Ta Jim Fareiown sawieł os chwilę swe „lakóni- 
anse” opowiadanie | wyjąwazy chusikę z kiewzeni, ze- 
sząl wyrierać Goa £ mamyniem, fozważnie. 

Potem mówić śaiej : 

— P, Wim saba, eakal długo. Narearde ram- 
lazł opisanog w ryùvpisio ukrzysią taś przy graziey Li- 
goe, W surzymi były złote mosaty | mkósiwo drogich 
KERR GA, 6 da mógl agi soja d aeae 


a=" aka w kraja malsjskim wizynko ros- 
chodai się echem. 


„„Bałtaa Ligora dowiedział stę o zadlenowym si Ab 0. 


Uełynzawacy tak bazczelse oakarżecie, Lizzie choia- 
ła energicznie zaprzeczyć, ule Leryska rzaca jej się 
na szyją | skrywając pocałuskami, szepzęła do ode 
bag alnie : 

— Zaiłaj się, Lizzie, sie przerywaj mt | daj stać- 
czył! 

— Nataralnie, tapowne — gromi) dobrodumaja 
Jia Parowa — przyjemuwjby się słachałe jakiejć 
wesola] kistoryjki, ale medsos, prawda jest prawdą, 
ne metès jej ukrywać, rozprawiają: © piękzej po- 
pine. 

Wypowiedziaway tę gibig makiymę, p. Pare 
ława chrząksął | zmidywszy gite, zaczył po przyja- 


— Mick się pani tylko skytwocnie tem alo przej- 
muje Wayrko tw da zę Jakoś Uotyć. 


de Obolon, oby tam spotkać są z p. Wiliam Ofe- 
pa 

Umówicuj zawczam boar połyzy wia wytiem 
malidóda w sędolaką pagiisa poling, drsylka 14- 
goea Tym sposcbem dochodząc Š skarta, który 
pogiem pani, pas Olip wypal do końca wszania- 
e rr ac swój, usjezzałniej gwiny Lugo sdachetzego 


— (m piyesi wssiaknąj lekka 
te oczy moje, prl któremi ole się Wkryć sie 
p. Wiima Oścrpa lebe dla 


w tutkach 


cygaretowych 
pod nazwą: 


„TEMIDA" 
FABRYKA RUDOLFA HERLICZKI W KRAKOWIE. 


ze swych 
wyrobów 


poleca znana 


ne gwizdem, rozprassa sią w mrokach nocy. Za- 
kochany Chantecler przybywa na cznłe rendas- 
vous se slota bażantką. Wypowiada płomienną 
odę o swej potędze ! wspaniałości, kończąc ją za- 
powiedsią, że na jego okrzyk — zabłyśnie słoń 
ce. Na frmamencie różowić się poceyna świt. W 
przestworzn słychać głosy dzworów porannych. Po- 
tężtne kikeriki ataje się hasłem bndzącego się ży- 
cia. Z nwielbieniem tuli się bażantka do potężna- 
go Chanteclera, ulegając czarowi jego męskości. 
Kos ostrzega zakochaną parę przed rogCzarowa- 
niem. Chantecler z pogardą spogląda na niego i 
dnmnym krokiem wychodzi za sceny. 

W akcie trzecim widać inną część lasu. Prze- 
różne swiereątka witają Chanteclera, w którym vu- 
patrują przyszłego rywala słowika, Ale Chantecler 
nie myśli o tem 1 rozmawia ze słowikiem, który 
pada od przypadkowego strzału, danego przez do- 
zorcę lasu. Pies podwórzowy, który towarzyszy 
dozorcy, usiłnje Ohanteclera namówić do powrotu, 
ale Chantecler, rozkochany w bażancicy, pozostaje, 
chociaż ena juk niebezpieczeństwa wolności. 

W akcie cewartym rozbrzmiewa przeważnie 
ton lirycznej poenyl. Chantecler spotyka się z ba- 
kantką na leśnej polanie. Spotkaniu temu akom- 
paniuje poranny chór ptaków. Pojawia sig słowik 
i nuci pieśń na cześć miłości, wiosny, życia i pię- 
kna. Chanteeler, głęboko przejęty tą pieśnią, u 
świadamia sobie, że jego sztuka plania znacznie 
niżej stol od sztukt słowika. Odareony tem wezy- 
stkiem, Chantecler zasypia zbyt silnie m boku ba- 
żancity, o kiórą stoczył s młodszym kogutem wal- 
kę na śmierć | życie. Budzi się późnym rankiem 
i widzi, że słońce jaż dwleci na niebie. Bez jego 
plania | Wielkość Chanteclera runęła wobec ba- 
żancicy I całego otoczenia. Słońce wschodzi, mł- 
mo że on mie pieje. Chantecler zgnębiony umyka 
do kurnika, 

Wystawienie sztuki było świetue, Wschody 
kaiężyca i ałohca zdawały nię być rzeczywistością; 
zwierzęca postacia kostynmowo oddana były a łu- 
dzącem podobieństwem. Goitry był wspaniałym 
czarnym kogutem, pani de Bargy uroczą złotą ba- 
żantką. Kostyum Lucyana Gnitry składał się 
z czterech części: 1) głowa z grzebleniem kogu- 
cim, 2) korpus e upierzeniem i skrzydłami, 9) no- 
gi £ szczególnie misternie wykonanemi ostrogami 
i pazurami, 4) ogon npięty na specyalnej drncia- 
nej sieci. Według tego samego wzoru wykonano 
także inne kostynmy. Zużyto do nich 900 kilo- 
gramów pierza o 20 roamaltych odcieniach barw. 
Szczególną nwagę zwracał kustynm pawia. Ceny 
jednego kostynmn dochodziły do 1.200 franków. 
Twarze aktorów nie były ukryte w pierzn, ręce 
natomiast i ramiona osłonięte zostały skrzydłami, 
do czego zastosować się musiały gesty i rnchy 
Sprzęty ! rekwizyty sztuki miały wymiary we- 
dłag wielkości wzrostu człowieka, tak np. budka 
dla psa urządzone była w rozmiarach ogrodowej 
altany. Również i pejzaż, na tle którego akcya 
się rozgrywa, dostosowany był do tych wyma- 
rów. 

" Bakice, według których aporządzono kostyumy, 
wykonał sam Rostand. 


Z KRAJU. 


Z Wieliczki. Socyaliści krakowscy oddawna ayata- 
matycznie nałują rozwinąć żywazą agitacyg wiród gór- 
ników wielickich | aznkają tam grumtn dla alabia. Nie 
można powiedziać, aby im to latwo azło. Górnik wia- 
lioki jest przaważnia zarazam | włościanicem, więć ma 
owania dla własności, przywiązane do 


Agitacya sacyallatów wielki też do tej pory odnlo- 
ala skotok, Aby znaleźć ponkt oparcia dla uwej robo- 


Z teatru ludowego. 


Nawal materyała w ostatnich tygodniach mie po- 
sawala? nam na areraze wemianki o działalności łudo- 
wego teatru. Działalność ta jadnak zaułagnje na omó- 
wienie tembardziej, łe taatr ludowy atal się już dei- 
blaj instytacyą, która się cieszy coraz większą nympn- 
tją publiczności, Repertuar ostatnich czterech tygodni 
przyniósł kilka wznowień i nowości, dla ludowej ace- 
ny doskonałe sig nadających. Pońwięciny ma slów 
kilka. 

Przedewnzystkiem wapomnieć my o mztnae, któ- 
ta przed wystawieniem byla azaroko w mieście oma- 
wianą, po wystawienia jednak szybko znikła z afaza, 
mimo wcale przychylae przyjęcie jej przez dzienniki. 
Mórimy o sztuce p. Sfera p. t. „Pan mecenas“, 
Antor sztuki jast człowiekiem mlodym, zna doskonale 
atosnnki, na których osoo? „Pana mecenasa”, technika 
aztuki jednak była dniczo wadliwą. Przebijnła z 
niej zwykła młodym autorom pasya wygadania się, 
wyrzucenia z alabie wezyatkiego, oo młodą dnarę, sklon: 
mą do idealizawania życia, zraża, I w tem był zama- 
dniczy błąd aztuki. W „Pann mecenasie* było duża 
gadania, było dużo sarkazmu, powiedzmy nawet bnntn, 
który aig jednak nie przejawiał z bnatowniczą młą, ale 
Gzniem aż nużył — narzekaniem. Postać bohatera, pa- 
na mecenasa, w aztnee p. Śiłaaera była wlaściwie na 
drugim planie, To, eo choia? autor pokazać w tytało 
wej SA GU EPL POMEWEIÓJEW CU EE T T E CHCETA KE War. to wygadywał przez nata idealiaty kon- 
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ty, sztab zocyalltów krakowakich wynajął w Wisli- 
ezoa lokal jako „dam robotniczy“, którego otwarcia ad- 
była sią 6 bm. Przybyli na tg uroczystość dr E, Bo- 
browaki, Daszyński i klika innych delegatów. Uczestal- 
ków zebrało alg okoła 50. 

Blalany. W Bielanach odbył alg w ubiegłą nle- 
dzielą w sali szkolnej odczyt o powatanin atyczniowem, 
wygłoszony przez p. Czoponowakiego. Pa przemówienia 
p. K. Tanoza a temat upółek mleczarskich, odegrała 
młodzież 'szkolna obrazek aceniczny Wł L. Anczyca 

„Gorzałka”, Świataa gra młodzieży zschwyciła 
lezalo zobraną publiczność i życzyćby tylko wypadało, 
aby praca ma tem pola raz rozpoczęte przez miejsca 
wego miuczyciala w tem namem tempia szły dalej. 

Tarnów. (Bank sękodzielniczy). Dzięki śmiałej 
inicyatywia poala dra Bittaglil | poparciu myśli pracą 
przea pp. Lindego, Spina i Kośstólka, powatał w Tar- 
nawie Hank rękodzielniczy, oparty na dwudziestopiqclo= 
koronowych ndziałach,. mający na caln popieranie dra- 
bnego rękodzieła. 


Nowej placówce ekonomicznego postgpn przyszła. 


z pomocą Rada miejska, która na tan ceł u<hwaliła 
znaczną b:zprocentową pożyczkę. Obnenie ma Inatytnaya 
wpłaconych przeszło 100 ndziałów. 

W skład Rady nadzorczej wchodzą: p, Wójcicki 
(przem), p. Hejtzman (wicnprenea) i p. Klalnhandier, 
Kołłątaj, Liu, Majewski. Dyrekcyg tworzą pp. Gadocha, 
Kościółek | Mandl. 


Na rezila bank znalazł posieszczania w lokalu Izby" 


rgkodzielaiczej, 

Wyścigi narciarskie w Blelsku. W obległą nie- 
dzielą odbyły alg na Magórce koło Bielska wielkie 
wyścigl narclarskie, nrządzone z Inicyatywy fląskiego 
Związku Tar. W wyfcigach wzięło ndział 10 człon: 
ków krak. Tow. narciarzy | w wielkim biegn (4.800 
m.) Krakowowi przypadło zwycięatwo. 

Pierwszy przybył inżynier Alskaander Bubkowski 
w 6 min. AG aek, drogi inż. Schorach (Kopenhaga) 
w 7 min. 2/4 sek., trzeci inż. Holme (Bielsko) w 8 
miu, 20'/a sek, czwarty Wł. Pawlica (Kraków) w B 
min. 394/x piąty Wal. Goetel (Kraków) w 9 min, 
20 sek. Czam piątego jest jeszcze dobry | cdpowiada 
warunkom konknran, a czas szóstego (Niemiec Jankaw- 
aki z Bielska) 11 . 46 nok. i siódmego (Riesenfal- 
da) 14 min. 5O ask. Trzech nie wytrzymało fornowne- 
go i męczącego biegu. 

Z końcem lutego lub z początkiem marca urządza 
Koło wspólnie z zakopiańskim oddziałem narelarzy wiel- 
kie zawody narciarskie (jednodniowe) w Zakopanem, na 
które spodziewany jest zjazd narciarzy z całej Polaki, 
a może | z zagranicy. 

Dochodzenia karne przeciwka Bankowl parce- 
lacyjnemu „Głos Narodno“ donos! w telsgramach za 
Lwowa: 

Da proknratoryl państwa wpłynął szereg doniealeń 
karnych przeciwka tntejazemu, obecnie alg w likwida- 
oyi znajdojącemu Bankowi parcalacyjnemu Í ta w na- 
atępnjących trzech kierunkach: 1. o cwzakańczą krydę, 
2. o fałazowanie wekali włościańskich, 3. o cedowania 
anm, należnych od włościan, lonym fiasko; a mimo 
ta o ściąganie rat za ta sumy ad włościan i nieprze- 
Jewania ich da adnońsych banków. Prosurater Iwowóki 
dał zlecenie nqdziemu przeprowadzenia dochodzeń, Wa 
wtorek (o czem już i „Nowiny* doniosły) dnia A lu- 
tago komiaya sądowa (e: rados aądowy Obertyński, 
zastępca prokuratora Franks, protokniant i dwóch znaw: 
tów) udała sig do Banku parcelacyjnego, by zabrać 
kiiążki. Syndyk Banka parcelacyjnego poprzednio, a 
od poniedziałku dula 2 Intego likwidator, adwoket dr 
Frenka], znalarmowany przez dyrektora Poznańskiego, 
cheia? zabronić opleczg:owania kaląg, Gdy sędzia Ohar- 
tyński kazal mn nie przenzkadesć w czynnoś:lach u- 
rzędowych, wówczaa dr Frenkel zapowiadział, że idzie 
na miasto pa protekcyę. I mnalał ją znaleść gdzieś 
bardzo wpływową, bo w 11/4 godziny prezydent sądu 
krajowego Miłaszewaki poleon telefonem: „Proszę przer- 


oyp! Stąd brak w aztuce przekonymującej siły ; 
dalałania, raczej oddzinływauia. 
glenko palcatralna, narysowina z młodzieńczym zapę- 
dem do karykatury. To, co autor brał bezpośradajo 
z życia, so popromta futografonat, wyazłu dobrze, mi: 
mo usterek; postacia jednak, apłodzone w fantazyl, 
cheriały na znemig. Wigo obie kobłaty w „Pann ma: 
cen: wyntły blado, Sztuka napirtną jest x datą 
znajomością sceny i jej warnaków. Wystawioną była 
bardzo dobrze; zwłaszcza podmeńć należało grą pp.: 
Poleńaklego | Jarnifskiego (stary pisarz adwokacki) 
oraz Tarikiego (chłop). 

„Olotka Karola“, doskonsła farea, weszła na 
repertuar w mamą porg — w czasie najbardziej oży: 
wionego karaanała, I nle zawiodła nadziel, Dzięki do- 
ukonałej grze p. Jurnifakiego, młodego, ala coraz więk- 
aza robiącego postępy, artysty, farma ta zyskała sobie 
do pewnego stopnia prawo obywatelstwa na acenie, 
Komizm sytuacyi, dowcipna epizody, bawiły doskonale 
publiczność, złnknioną u:czerego, wesołego śmiechu. 
Dlaczego jednak | ta farma, która alg przecież cienzy» 
ła powodzeniem, zeszła wkrótoa z repertuaro, niawia- 
domo. Dyrakcya, zdaje alọ, nie lub! się zatrzymywać 
w wystawianiu | wsuwa czasem rzeczy, którchy mogly 
lść częściej, przedwczeście z repertuaro. 

Niestarzojąca aig nigdy „Trójka haltajska* 
dała pole do popian (rola szewca) p. Poleńskiemu. Ar- 
tyata teu, cieszący ag niezwykłą uympatyą u pobli- 
czności, ma Jedask dziwny pociąg do — galeryl, ási- 


wać czynncłć śledczą". Mimó owej protekoy] przecież 
Tuba radna poleciła dola 4-go latego dledztwa nie 
watrzymywać. 
. 
Sprawa tega Arik staja a oraz akandall- 
osniejezg 


Z naszych instytucyj oświatowych. 


Koła V. im. Adama Asnyka T. $. L. 

W zaborczym awym pochodzie na Kraków wojojąca 
niemczyzna obrała najprzyatępulejszą drogg od granicy 
anstryackiego | prusklega Śląska przez powiat chrza- 
nowaki, po obn bokach głównej artaryi komunikacyjnej, 
t. J. kolel półaoenaj, od Dzledzie, Ońwięcimia i Szcza- 
kowej. Podatny nader teren do ekaploatacy! naturalnych 
bogactw naszej ziemi knsił i knał odwiecznych wrogów 
polakiego imienlk do pokojowej, podstępnej grabieży, 
Jakle) wlndkami jesteśmy od dziesiątek lat na obaza- 
rze tak zw, Zagłębia krakowako chrzanowskiego. Piędź 

| po piędzi nanwa ajg nam ziemia ojtzysta z pod nóg. 
Qaady fsbryczne i kopalniane w okolicach Oświęcimia, 
Szczakowej, Chrzanowa, Trzebini | Krzeszowic z dolem 
niema] każdym niemczeją coraz bardziej, Element nia: 
mlacki Tośnie z godziną każdą, wdzierając mig wpłyrem 
swym wszędzie, gdzie tylko znajdzie gront nieprzygo- 
towany do odporu. Język polski lada w tych atrunach 
przeaiąka germanizmami, many Żydowakle demoralizują 
Indnońć robotniczą | wspólnie z prądami socyslatyczny= 
mi azerzą zobojętnianie narodowe, osłabiają moralną aiłg 


polakoś:i, torują drogą germanlizacyi. Oto nlewyzyskany 
dotąd w misrze dostatecznej teren do pracy oświatowaj 
1 kolturalnej w duchu azczerze narodowym. Obok ściśle 
lokalnych Kół T, S, L. na tym terenia w Chrzanowie 
1 Szczakowaj, Krakowakie Koło V, im. A Asnyka pierw- 
aze podjęła to pracę planuwą, a idąc zgudnie z ekono. 
micznemi organizacyami zawodowómi robotników pol- 
akich, w wolnym, lecz pewnym swym rozwoju utrwala 
owoca swej pracy, tak ważnej I donlusłej w zkatkach 
dla narodoweg. nówiadomienia mau robotniczych na tym 
terenia walki z germaniznoją. 

W sobotę dnie 12 b. m. odbędzia wapomnlana Ko- 
ło awa doroczna VII. walne zgrumadzenia i z tej oka- 
zyi Zarząd Koła przedkłada sprawozdanie za swych za 
rok 1908 czynności. Program działania Koła V. obok 
wył zaznaczonej pracy oświatowej wśród robotników 
obejmował też akcyg sezonową w zakresie opieki nad 
wycieczkami Indowami i azkolnemi, przyhywającami do 
Krakowa w celn zwiedzenia jego pamiątek i zabytków 
dziejowych. Cała praca Kola, kiero przez Zarząd, 
ogniakowała aig w dwóch komiayach : czytelnianej | wy- 
cieczkowej. 

Zarząd Kula odbył w kadeneyi 1909/10 roku (w 7 
miesiącach) 6 powiedzeń, zebrań komiayjnych ziń odhy- 
ło mig 14. Koło posiada 6 czytelń robotniczych, zaopa- 
trzunych w przeszło 1200 dzieł i 16 ezanopiam. W czą- 
ula powyżazym wyglonzono w czytelniach 26 odczytów, 
nadto w miektórych odbywały aig tygodniowe pogadan- 
ki | wspólna czytania dzieł i piam oraz nrządzono 6 
zabaw i 4 chchody narodowych rocżnic. Komiaya czy- 
talniana wypracowala wedłag referatu awago przewodni- 
czącega dra Wł. Mollekiego nowy regolamin dla czytelk 
robotniczych, którega wprowadzenie w życie nlawątpli- 
wia dodatnia wpłynie na rozwój organizacyi czytelń. 
Sekretarzem komlayi czytelnianaj był p. Z. Osiecki, 
wiceprezes czytelni im. Kilińskiego w Krakowie. W za: 
krenie akcyi wycaczkowej czynną była onobna komiaya 
pod przew. p. Stanislawa Nowickiego, wiceprezema Ko- 
ła. Dla prowadzenia agend komisyi Zarząd Główny T, 
B. L. na seron wycieczkowy (maj, czerwie:, lipiec) za 
względu nn ogrom pracy przydzielił płatnego aekreta- 
rza. Dzięki przychylnośni Zarzątu mlasta i niezwykłej 
życzliwości Wydziałn IV. Magistratn komisya wycie- 
czkowa miała nlatwione zadanie tak w zakwaterowanin 
| licznych rzenz, jak ich znprowiantowaniu. Rolę przewo- 

dników, jak w latach ułiegłych, gorliwia apełniali człon- 


kowie Krak. Koła akadem. T. 8. L. Z usług komleyi 
w r. nb., korzystałowogólem 45 wycieczek, w tem 35 
azkolnych, 4 mieszane, 5 włeściańskieh, 1 robotnicza. 
U:zaestników było 3186 (2140 młudzieży, 1046 doro- 
mych), którzy w 67 grupach zwiedzali Kraków w clą- 
ku 114 dot. Wycieczki te były organizowana w 23 
wypadkach przez fauczycieli, w 3 wycłeczki przez 
kalęży, 2 przez inżynierów, l przez właściciala dóbr, 
2 przez robotników, 1 przez redaktora, 2 przez aka- 
demików, 1 przez włościanina, 1 przez urzędnika auton., 
l przez inspektora okr, szkolnego, 3 przez Koła T. S. 
L, 1 przez powlut. Zarząd Kółek rolaiczych, 4 przez 
osoby niewiadome (z Król. Polskiego i Śląska). Nie 
przyszło do skutku, mimo zgłoszenia, 6 wycieczek. 
Z teatru korzystały 24 wycieczki, Wieliczką zwiedziła 
19 wycieczek, 

Koło V. liczy 269 członków, w tem 57 wpisanych 
w roku sprawozdawczym, Doehody Koła w r. 1809 
wynoally 3374 kor, B9 bal., wydatki 3206 kor. 40 hal. 
(slam pomnożenia twych dochodów podjął Zarząd Koła 
akcyg zblerania odpadków motalowych, głównie cynowych 
| ołuwianych, jak kapale od fuazek, cynfolla, pomgki z 
ssrdynek i t. p, nadto podjąta zbiórkę zużytych kor- 
ków. Akcja tn będzie w r. b, znacznie rozezerzong 
pzez urządzenie kilka składnie tych na pozór nienży: 
teczaych materyałów. 

Sekrataryat załatwił 154 koraspondenoyj I rozealał 
przeszło 600 listów i druków, 

Ze względu na ważność terenu, Jaki sobia Koło V, 
T. S L. zakreńliło, rozwinięcie podjątej pracy ataja aig 
rzeczą nader pilną, toteż żywió należy nadzieją, ża 
Zarząd Kola auoykuwskiego, nznpełniwazy sklad awó) 
nowemi alami, rozwinie” dalszą, konsekwentną działal- 
ność na terenie Ziglyble chrzanowako-krakowskiego, by 
przez wytrwałą organizacyg pracy ufwiatowej I knito: 
ralnej na tym zaniedbanym terenie przygotować masy 
polskiego loda roboczego do walki w obronie polskości 
przed coraz silniej napierająrym wrogiem. Usiłowania 
1 zadania Koła wiony sig spotkać z życziiwem popar- 
ciem ogółu i z ofiarnością tych, którzy ocenić potrafią 
ważność placówki przez Koło V. im. Adama Asayka 
T. 8, L. zajmowanej na zachodniem pogranicza naszej 
dzlelnicy. 


Z SALI SĄDOWEJ. 


Walka o dziewczynę. 


Pierwaza aprawa, którą dzisiaj rozpatrywał trybuna] 
przysięglych, Jest ponurą i:lusiracyą atoaunków moral- 
mych w naszem mleńcie. Chodziła o zwierzęcy gwałt, 
popełałony nad Wiw'ą na biedaej dziewczynie, ałażącej, 
niejakiej Franciazce Tyralikównej. Akt oskarżenia przed- 
stawiał sprawę następująco : 

Dnia 31 października ubiegłago roka koła godz, 
10 wiecnór szedł nlicą Koletek śołniorz 50 pp. Lson 
Pomłietło z Tyralikówną, którą odprowadzuł do domo. 
Naraz napadło na nich pięcin młodych ledzi, którzy 
zaczęli domagać nię od żulalerza, by poszedł prees, a 
dzienczynę im zostawił. Pomietło mie uałachał: wów- 
czas jeden 2 napaatników paluął go piaskiam w oczy, 
drugi zad, 24-letni tapicer Natan Waldbergar, uderzył 
go w oko tak, ża mu krwią nabiegło. Żołniera pudcił 
dziamenynę i zaczął przecierać oczy, a wówczan napa- 
aniey otoczyli Tyralikównę i chcieli ją przemocą zmu- 
alé, by poszła z nimi. Dziewczyna nie chotała, więc ją 
zaczęto bić po twarzy, wreazcla napastnicy pochwycili 
JĄ na rgoe, zanieśli w natronie za barak i tam wśród 
zwierzęcego pantwienia alę dokonali na niej gwałtu. 

Tymczanem Ponikła poszedł po pomoc, Spotkał ka- 
prala Hnrlaka i plutonowego policy| Rzegosklego I z ni- 
mł udał alg na ratucek dziewczącin. Zautall ją leżącą 
na ziemi z rozbitym nosem, okryią siócami. Na widok 
ich napastnicy zbiegli, mle jednego z nich ndało sig 
przytrzymać, Był nim Waldberger, który dzisiaj zawiadł 
Da ławie oskarżonych pod zarzutem zbrudni zgwałcania, 

Rozprawa była tajaa, przebiegu jej wigo podać nie 


ślej deatsryi, bo galeryg wypeła! 


Tłem sztoki jeat ba- | przeważnie studenci — i dla niej nieraz posuwa sig za- 


daleko, panjąc jednolicie | dobrze graną rolę nle po- 
łądanymi „dodatkami“, A szkoda, bo p. Poleński jet 
naprawdę aityitę 1 powlnian się szanować, tamhardziej, 
te sią stala rozwija i ma przed sobą ptzysełuść, Le 
piej nuprawdg zadziarzgnąć aerdeczniejste węzły z pobli- 
oznością — z krzeseł, 

Doskon:ła fantazya uceniczna p. Walawaklego „Ha- 
ln] donzai* omota na tla legendy o Teatdowikim, 
powinna właściwie być jedaym z filarów repertuaro la- 
dowej uceny, Jeat w niej bowiem wszystko: poeżya, 
humor, natnralność | fantazya, strona dekaratywna bar- 
dzo ładna — wazystkie zalaty dobrej ludowej aztuki. 
1 naprawdę wyatawieale jej unleży poczytać dyrekcyi 
za zauługą. Rzecz zresztą była wystawiona doskonale, 
a uajlepszym dowodem, jak aig na ladową aceng na- 
dawala, jest niesłabnące do dziń dnia jej powodzeale. 
Niapodobna pominąć tataj zablegów dyrekcyi, aby rzecz 
wystawić w odpowiedniej azacia dekoratywnej. Doko- 
racya, zwlaszcza piekłu w ukcia III, ag świetne i za 
nie należy wią dekoratorowi p. Wierclakowi mzczóre u- 
znanie, Z grających wymienić należy p. Turakiago 
(Wojtek), który w ogóle najlepiej wychodzi w rolach 
chłopów. Dał tego najlepszy dowód w „Czartonskiej 
lawe“, wystawionej w ubiegłą nobotę, w której gral 


rolg Grzesia Dyrdy. Rola ta była zspraną zuskomiele. 
Gzań p 


ı Tarakiego — zremztą w całoj mzidee postać 
a — był ńwietaym typem chłopaka, ro to „ eat 


glupi, ale zdrów | wesoły“, Oddał go p. Tarski = ser- 
deczaą proniotą | naturalaością, a żywa oklaski, ja- 
klemi go nagradzano, Awiadczyły, jak muble tą rolą 
„ziąl* publiczność. Świetoie zagrał równtek Domina 
p. Srarkowaki. Drobta wzmianka należy się p. 
Jarnińskiemu i młodej adeptce aztnki, panuia Soboló- 
wnej, miłej oaóbca, wyposażonej w silay, ładny, ale ja- 
azeza mie oazlifowany należycie głua Pierwaza kroki 
stawiała p. Subołówna w operatca | zyskała sobia u- 
znanie i aympatyg. Obyż wytrwała na drodza do pra- 
wdziwej matuki, bo powołanych jeit wleła, nla wybra» 
nych mało. I nlektórzy wybrani Jaszsze, Jak sig prze- 
konallimy nawet w ludowym teatrze, zaazli zapołnie 
gdziwindziej, niż ag spodziewano. 

Remanmnjąc ogółne wzażenia z omtatnich czterech 
tygodni mniimy zazuaczyć, że dyrekoya utara alg na- 
prawdą azczerze o postawienia teatru lndoweg! na go- 
dnej Krakowa wyżynie. Zaad wielką aturnuność w re- 
żymaryi, co jest zas'ugą zarówno dyrektora Ryglera jak 
d reżysera p. Taraklego, zaać dbałość a zewnętrzi 
utronę pizedatawień, o kostyomy i dekoracye, znać 
staranność i dążenie kn postępowi na każdym kroku. 

Ale w końca jedno pytanie pod adresem dyrekeyi: 
Co się włańciwie stało z oporatką? Przeciaż 
operetka clewzyła się nnjwiękezem wzięciem | cieszyć 
a'g niem będzie zawsze w naszem mieście, łaknącem 
muzyki iśpiewn. Mamy nadzieją, ża dyrekcya nam to 
uprawą wyjaśni, J. R. 


Największy skład przyborów i szat kościelnych Eee? 
i artykułów dewocyjnych — poleea po najtańszych eenach: 
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możemy. Na pudatawie werdyktu przysięglych trybnnał 
wydał wyrok, skazujący Waldbergera na dwa lata cięż- 
kiago więzienia. 


Zabójstwo w kłótni e pastwiska. 


Zunwu zabójstwo, na tla zwyczajnej chłapukiej 
sprzeczki Hiatorya, jaka uię powtarza kilkakrotnie w 
każdej Madencyi przysięgłych, odsłaniające z ponurą 
grozą głębię chłopskiej dzuzy. 

W Oshojnie górnem żyje dwie rodziny, Knucowie 1 
Sclolcy. Pomiędzy Józefem Kosem a Stanisławem Sul 
nicą, gospodarzami gruntowymi, wlókł mię od jakiegoś 
czasu spór o paatwiaco. Nie przypuszczali zapewne 0- 
baj, że spór ten zaprowadzi jednego do grobu, drugie- 
go do kryminalu. 

Dnia 15 alerpnia 1909 Kuc hyi wieczorem w kar- 
czmie, girja załewni trochę rubaka, ak go ona okuło 
godz, 9 z karczmy wyjrawadzila. Gdy już wracał do 
domu, apolkał przed chałapą Solniców Anng Solnico- 
wą Natarelnie, zaraz zaczęło wię przymawianie o pa- 
xtwisko. Koo, nia mogąc widocznie zprostać sąsiadca w 
gadanin, jako ża to ksłdn baba jest mocna w pysku, 
thnycił mę radykalnego średka; wziął kij w rękę I 
zuczął nom przeciwniczką okładać, Solaicowa zaczęła 
krzyczeć, tembardziej, ża już kilka krwawiących 
ran na głuwie | pleoreh, Na krzyk Solnicowej wybiegł 
jej mat Śranlaław i zaczęła nig bitka. Ale x tej bitki 
Solmia wyszedł źle. Kac tak go bowiem pobił kijem 
po glowie, bu Buluica psdł nieprzytomny na ziemią. 
Zobaczyła tu córka Solnicy, Marya, przybiegła ojcu z 
pomocą, ale d jej się dostało parę razów. Dopiero, gdy 
Solnica atracił przytomncść, bitta nelehła. Ranne ko- 
biety zabrały Solnicg də domu — po paru dalach od- 
był sią jego pogrzeb. 

I w ten aposóh Józef Kuo, gospodarz, który 40 
lat przeżył apokojnie, zaalız? alg dzialaj pred trybu: 
nlem przynągłych, oskarżony o zbrodnig zahójatwa i 
ciężkiego nazkudzenia ciała. 

Trybunałowi przewodu czył radca Trzeskowszi, 0- 
akarżał prok. dr. Ujejski, oskarż nego bronił adw. dr. 
Fitiuling. 

Kuc tłómaczył alg, że był krytycznego wieczora 
pijany | że aprzecyki nie zaczynał on, ale Solnica, 
który doń mlał wybledz z kopaczką | rzacjó mię na 
niego. Tak samo mówił świadek Kurlata, 

Wyrok zapadaje kolo godz. G wieczorem. 
ZZ mm 


Co słychać w mieście? 


Pierwsza wystawa rzeżby. 

W gza:ha Tow. Przyjsciń Szint Pięknych otwar- 
to dzisiaj w polndnie pierwszą wystawą rzeźby. W o- 
twarciu wzięli udzi»l artyści malarze i rzeźbiarze, przed 
utawiciele prany, krytycy mztaki i liczna publiczność. 

Wystawa cbejmnje wielką salę i jedng zalią bo- 
czną. Rormienzczono na niej 60 rzeżb w gipsie, bron- 
zie, marmnrze i terrakacie. Wystawill awoja dzieła 
pbp.: Kanatanty Laszorka, Antoni Madeyski, Teodor 
Rygler, Jan Szezapkowski, Kaswery Dunikowski, Hen- 
ryk Konsek, Henryk (łlieenetein, Henryk Hochmańn, 
Henryk Kuna, Bron aław Pelczowaki, L, Paget, St 
Geltar, W. Bieliński, T. Breyer, L. Drexrlarówna. Za 
zdziwieniem konatatujemy, że niema dzleł p. Szyma- 
uowakiogo. 

Wrażenie, jakie wystawa robl na pierwszy rzut 
oka, jest bardzo niejednulite. W każdym razie jedno 
uderza: rzeźba nasza nie przedstawia sią najlepiej. 
Obok prześlicznych, na wyżynie sztuki stojących dzieł 
Lsszczki, Madeyskiego, Szczorkowakiego i Rygiera, 
znajdoją aig rzeczy maba, w ksżdym rozje nie piękna, 
Jak m p. niemożliwy wprost portret dra B przez Ta- 
deneza Breyara, który może byłby dobry jako archi- 
tektoniczna karyatyda, ale z portretem niema nic wapól- 
nego, jak dalej wazyntkie zorówa rzeźby p. Pelczow- 
skiego. 

Z pigkmych rzeczy, którym: nasza rzeżba pochlnbić 
aig może, wymien%ć trzeba: L d: maską p. Wy- 
sockiej, taką żywą i taką ukończoną, że wpromt za- 
chwyca każdego, dwie wspaniała maski męskie, prze 
iliczuą rzeźbą z blnłego marmuru, zatytnłowaną „Kra“, 
akońszenie pięknie wycyzalowaną rękqg z blułego mar- 
moro: Madeyskiego: „Mała Ewa" (mnrmnr) jest prze. 
śliczną, tsksamo, jak bronzowy „Leżący pia“. 

Wapaniale przedatawia sią: „Kopernik* Rygie- 
ra. Z portratów wymienić trzeba przedawszystkiem 
bronzowy portret p. Starzewskiego przez Szczepkow: 
skiego i poriret pani N, tegoż artyaty, oraz A por- 
traty p. Hochmannn. 

W jeduym z najbliżazych numerów zamieńcimy ob- 
uzerniejezą ocenę tej pierwszej wystawy polskiej 
raeźby. PT 


Z teatru miejskiego. „Aktorki“ Krzywaszawskie- 
go grane bqdą po raz pierwszy w sobotę dnia 12 bm, 
a naatępnia w niedzielę, Antor komadyi przybywa do 
Krakowa, by być obsenym na próbie jeneralnej i na 
przedstawieniu. — Rozpuszęto próby z najnowazej ko- 
medyi Bernarda Shaw'a* „Major Barbara, a równo- 
oześnie przystąpiono do przygotowania z „Trylogii du 
brownickiej“ Ivona Vojnovicza i z „Dziejów Orenteua* 
Ajschylosa w przekładzie Jana Kasprowicza. 

Z teatru ludowego. Dziś w piątek po cenach 
bajecznie tanich na ogólne żądania „Otello“, 


dla dzieci 


i dorosłych |: 
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głównej wystąpi dyr. E. Rygler. 
nastąpiły zmiany — Montano p. Szarko , Braban- 
cyo p. Tatrznńwki, — W aobotg „Dwaj maley" (Wa- 
luá i Lałuś). Grają pp.: Gawlikomska (Walnć), Zieliń- 
aka (Lsluś), Grabowska, Orleńska, J. Rygier, Szar- 
kowski, Poleski, Taraki, Szkndalaki, Heleński, Ta- 
trzański i w. in, — W obrazie VII. nowa dekoracya, 
przedstawiająca ślnzę pod mostem Austerlitz, pędzla 
artysty malarza p. Wierciaka. Sztuka będzie powtórzo: 
mą w niedzielą wieczór, — W niedzielg po południu: 
„Kulej dorza”, grana ciągle przy wysprzedanej wi- 
downi. 

Wystawa portretów koblecych bądzia otwarta 
Jutro o godztala 11 w pułndnia w Pałacu Satuki, — 
Vernissage odbędzie mię, jak już wiadomo, o godz. 11 
w poludnie zs zpronzeniami, po które zgłaszać alg 
jeszcze meżna do prof. Kazimlerzowej Kontaneckiej 
Kolejowa 1. 10. Cena wstępu na vernissage za okaza: 
niem znproszenia 2 korony (naddatki mie będą przyj- 
mowane). Katalog Ilnatrowany 1 kor. 

Na otwarcie wystawy, która alg odbędzie, jak jnż 
wiadumo, jutro o godzinie 11 zapowiedział telegrafi- 
cznie awe przybycie J, Cem. Wyv. arcyksiążę Karol 
Stefan z Żywca z areykalężniczką Eleonorą. 

Kancert na cele kresowych czytalń T. S. L. 
odbędzie sig w niedzielg dnia 20 bm, w wielkia aali 
„Sokola“ krak. przy wapóludziala najwykitniejozych sił 
wokalnych i muzycznych Krakowa. Kumitet z ramie- 
nla Koła V T, 8. L. pozyskał Jat wapóładział takich 
all jak pp.: Sianiaława Ablamowiez Maysrowa, Haoryk 
Apter, vnakomity akrzypok, Bulealaw Wallak- Walewski 
2 Chórem akademickim, oraz Br P.źniak, ponadto przy- 
rzekli wapóładział wybiimi wykonawcy *zçãJl wokalna 
deklamscyjnej. Komitat pragnąc uprzystępnić zamierzo: 
ny koncert jak najszerszym waratwom pnbliczności, wy- 
brał umyślnie najwiękazą salg w mieście i natali? bar- 
dzo makie oeny biletów od 3 kor, do 60 hal. Ta oko- 
liczność, jak nia mniej cel koncertu, wróżą powodzanie 
podjąterun przez komitet zadanin. Ogłoszenie w tych 
dniach reszty wykonawców, oraz pierwszorzędnej War- 
tofui programn, niezawadoia obudzi dla zamierzonego 
koncerto azer kła zalnterozowanie 

Krak. Tow. miłośników cytry nrządza 12 km. 
o godz, 7 i pół wieczorek rmuzykalno-wokalny (ulica 
Sławkowska 1. 14) 

Ze apraw miejskich. Wczoraj odbylo alg posle- 
dzenie anbkomitetn w aprawie budowy tanich domów 
dla mażby miejskiej, Przeprowndzuna dysknayę mad 
szczegółowymi planami tych domów. 

Wykład dia młodzieży z obrazami świetlnymi. 
Z ramienia sekey) odczytowej krak. Oguiska nauczy 
mielakiego odbędzie aię w niedzielą dala 13 bm. o go 
dzinie 3 po połndwiu w mali Mozenm przemysłowego 
ml. Franciszkańska wykład p. Tadenaza Piotrowskiego 
(W kralng gwiazd“. Wykład ilustrowany będzia 
obrazami świotlnymi. Wstęp dla młodzieży 10 hel., dla 
atarazych 20 hal. 

Pogadanka padagogiczna odbgdele sig w niedzie- 
lą dnia.18 b. m. o godzinie 4 po południn w anli I. 
azkoły realnej przy nl. Studenckiej |. 19 staraniom 
krak, Ognisku nauczycielskiego. Pogadankę zagai p. 
Eoagonia Andrnazkiewiczowa udczytam na ta „Jak 
ma postępować dum, aby klazyfikacya dzieci była po- 
żyteczna*. Watęp bezpłatny. 

Aresztowanie zblaga Na żądanie władz wojako- 
wych areaztowsno wczoraj w Krakowie A2-letniega 
Piotra Demkowa, który przed dwoma miesiącami zbiegł 
z 80 pułkn piechoty za Lwowa. Demkow przebywał 
w Krakowie pod nazwiskiem Ryszarda Baumgarta ze 
Śląska. 

Żołądek ga zdradził, Dnia 27 atycznia akradzio- 
no z piwnicy duma pod I. 8 przy ulicy Węglowej trzy 
fąnsiory mslinowego syropu. Za sprawcą krudziaży na- 
próżno śledzono, zdawało się, że ten ałodki złodziej już 
nigdy nia wpadnie w ręce sprawiedliwości. I takby 
było zapewne, gdyby nie to, ża ten syrop skradł 
14-letni chłopak, Józef Dodulak; chłopeezyna howiem 
tak sig temi ałodkościami nraczył, że przez blisko dwa 
tygodnie bulal go żołądek, — Wygadał on aig z tem 
przed jednym z kolegów, ten rań przed policyą i wozo: 
raj dostał się Józuś pod telegr., Kozę przyjął apo- 
kojnie, przekonany, ża kledy mu już ją wymierzono, 
to mn ta ałodkości przestaną nsreazcie dolegać w to. 
łądkn. 

Plerzynawy braciszek. Pod telagrafom spotkal 
alg Józuś Dndolak ze awolm rodzonym, jeno trochę 
atarazym bratem, 18 letnim Htanisławam Dodolakiem, 
O ile młudazy brat lubi ałodkiści, o tyle atarazy lubi 
wykodg. Więc toż Stanlaław Dndulak kradł od dłuż: 
arego czan name pierzyny i podustki, głównie na 
Stradomiu i Każmierzu. Poszukiwania za złodziejami 
nie przynosiły rozultstu, ag wreszcie wczoraj przyła 
pana Stama ma nlicy Krakowskiej |. 49, gdy kradł 
poduszki na azkodg p, Geldwartowej. Przyłapano go 
i odatawiono pod telegraf Towarzysz jego, Ignacy 
Grzecznazkiewicz zdułał zbirdz, 

Karnąwałowy nastrój w poście nie zawaze alg 
dobrze kończy. Przekonali mg o tem wczoraj dwaj mn- 
rarze, Al-letnl Aleksandar Prelu 1 20-letni Antoni 
Kopciński. Podpill oni sobie wesoło i idąc ulicą Seba- 
atynun za howywall alg tak, Jakby byli nie na nlicy, 
ale — na pnrimbaln. Kto jano szedł ulicą — to był 
wróg. Zaczepiali go i bill. Znalazł wię nareszcie poli- 
pyant, który ich wedlug uwyczajn wezwał do rozejścia 


W dalszej obsadzie 


W roli $ mig I spokoju, ale oni rzucili sią na policyanta i by- 
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lby ga yorządnie zmaltretowall, gdyby nie nadbległ 
drngl policyant. I tego jednakże potnrbowali, aż zja- 
w:ł się trzeci policynnt Ł wyzwolił towarzyszów z mn- 
rarukich opresyj, I powądrowal| obaj mnrarze pod ta: 
legraf, na pokntę. 

Wlelkopostna kradzlerza mają w foliałach poli- 
cyjnych swoją osobną rnbrykę Jak tylko bowiem za- 
cznie sig post, kradzieże ta uą na porządku dziennym, 
Wezoraj aresztowano jnł trzech takich postnych zło- 
dziej za kradzież śledzi, ryb, məra | nablału prze 
kupkom, Jeden ze złodziei miał mlałą faseczką t, zw. 
mosksli skradzioną 1 byłby z nią spokojnie poszedł do 
domu, gdyby go mie wzięła chętka zabrać z wozu 
trochę węgli. Za tą kradzież go aresztowano | ode- 
brano mn nia tylko węgie, ale i moskale, 

Krwawa bójka stróżów. Piszą nam z miasta: 
„Polski Związek Narodowy", którega lokal znajduje aig 
przy Rynku gl, był 8 b. m, widownią krwawej bójki 
stróżów. Jeden za ułóżów i jego żona odnieśli rany na 
głowach i rękach, Powodem bójki było podobno rozo- 
golenie partyjna pobitych, 

Z Podgórza. Torebkowa kradzież, Ż na tutejaze- 
go kopca, p. Jolia Sikorska, załatwiająa aprawanki w 
pracowni krawieckiej Maryi Kmlczyńnkiej w Krakowie, 
zustawiła torebkg damaką z pugilareuom na obok ato- 
Jącym utołkn, Przybyła w vhwilg potem żydóweczka, 
17etnia Geboza Gelbwnchu, akradła z torebki pogila- 
res z kwotą 16 kor. i opuściła loknl. Gdy upontrzeżo- 
no kradzież, nie było jot ślsdu z Galbmachaównej — 
Kierując sę opisem wygląda złudziejki, wpadl ajent 
polie, p. Mansacz, na jej trop | wkrótce ją aresztował. 
pieniądze odebrano jaj, mle portmanetkę, wartości kll- 
kudziesigcln kor, potargała małoletnia prreatypczyni na 
kawałki, 

Znaczna zguba, Karol Jordsa, właźcielel Ochojna, 
Jadąc 9 b. m do Podgórza, zgubił w drodze po poła- 
dom walizkę z bielzną i wartościowymi papierami. — 
Między owymi papierami znajduwało sig kilka wekali, 
nrzęduwa duknmenty, kontrakty kupna i aprzedaży itp. 
P, Jordan, dla którego ta puplery mają wielkie zoa- 
czenie, zwraca nię do znalazcy z prośhą o zwrot, za 
wo goiów jeat dać znaczne wynagrodzenia. 

Zmaril. Z Waydowiczów Aurelia Filipkowa, 
wdowa pna naczelnika sądu pow., zmarła 10 b, m, prze- 
żywazy 6l lat. 

Leon Stramiłło -Zgieruki, Inżynier Rady pow. 
borheńskiej, zmarł w Bochni 9 h, m. w wieku 74 lat, 
Ś p. Zgierski był powatańcem z 1864 r, po upsdka 
powitania kończył politechnikę w Zarychu. Na stano- 
wialn inżyniera Rady pow. bocheńskiej pracował przez 
30 lat. W nzerokich kołach publiczności był ogólnie 
lubiany i poważany. 

Teedozya œ Sachodolakich Wuyneyko Tomkie- 
wlezowa, przeżywazy 80 lat, zmarła 11 b. m, 


Krwawy dramat miłosny w Woll 
Duchackiej. 

Rady, morderca Kućaównej, zachowuje s9 w wig- 
z'eniu spokojnie, czasem poplaknie pa zabitaj narseczu 
mej. Wizuraj żądał atawienia go przed sędzią d'ad- 
czym, p. Agntem  Uezyniono jegu prośbie zadość Na 
zapytanie p Agata, czego sobia życzy, począł Rudy 
umlnie proalé, aby go wypumzezouo na 24 godzia na 
wolność, zdyk on mni być na pogrzebie narzeczonej, 
którą ogromnie kochał, Oczywiścia aędzia śledczy nie 
apoo? jego pruśby, 

Rady robi wrażenia człowieka nienormelnego. Wra- 
żepia to odnuazą wazyscy, zasjący go bliżej, Qa sam 
podaje, że przed kilku laty napadło ga kilkn andro- 
mów w Plaszowie, którzy tak go zbili a głównie po 
głowia, ża od tego czasu czuł sią zaważe jakiś „nia- 
awój*. Możliwa więc, Że i zamurdo 
dopośził ię w nieznpałnie normalny 
tznym, wyprowadzony ud dłnżezago ezana z równowagi 
zachuwaniam się Kućmównej. 

Rapartuar teat 


Atek: „Wielki Frydery] 
bata: „ T 


Kopsiuezek“, 
Altarki*, 
edstawienie amatorskie. 


Repartuar teatru ludowego : 


Sobota: p 
Niedziela pop 
Niedziela wie 
Poniadziałe 
Wtorek: „Dwaj 


Hygleniczne Mydła przetłuazczona 
wyrobu M, Malinowskiego. 
11 odimian zapachów kwiatowych, mydło 
ogórkowa. Wystrzogać się ulaadalnych 
anólndawnietw |! 


yoe . 
Sejm krajowy. 
Bank przemysłowy. 

Lwów. Wezorajaze obrady Sejmu wypełniła 
dysknega nad Bankiem przemysłowym. 

Pon. ka. Stojałowaki oświadczył się prze- 
ciw przedłożeniu Wydziału, gdyż nie zapala się 
do wielkiego przemysłu i woli, aby popierana rę- 
kodzieło. 

Pos. Battaglia zbija obawy, podniesione 


przez niektórych mowców, jakoby Taw. eskontowe 
magło prowadzić politykę dla nas niekorzystną. 
Powstrzyma je od tego własny jega interes Przed 
6 czy 8 laty nie byłoby się abanlatnia ndało po- 
zyskać inetytncyi wiedeńskiej do współdzlałania 
w naszym przemyśle, w ostatnich jednak czasach 
poglądy wiedeńskie na Galicyę znacznie się emie- 
niy, widzą tam usiłowania naszego społeczeństwa, 
pomoc kraju 1 obrona me strony Koła polskiego; 
wszystko to sprawiło, że obecnie mają w Wie- 
dniu nawet przesadne pojęcie a naszych siłach 
na polu przemysłowem. — Lepiej jest angażować 
kapitał wiedeński niż inny, gdyż kraj nasz 
wpływem zdobytym w Wiedniu może w razie 
niebespieczeństwa odpowiednio ten kapital tempe- 
TOWAĆ, 

Co się tyczy organizacyi kredytu rękodziel- 
niczego, Bank przemysłowy będzia mógł wspo- 
maqać jedynie rzemieśników zamożniejszych. oraz 
wgspółdziałać przy przemianie warsztatu rękodsiel: 
niczego na fubryczkę, właściwą zań akcvę na 
szerszą skalą powinna podjąć instytucya osobna, 
mianowicie sieć kas rerffeisenowskich i to opar- 
tych nie wyłącznie na ndziałarh członków, lece 
w kombinacył z pomocą publiczną. 

W sprawie wielkiego przemysłn wyraża maw- 
ca żal, że wśród właścicieli latifondyów, których 
u nas nie brak, nie znalazło Bię więcej takich, 
którzyby mieli zrozumienie dla pracy społecznej 
na polu przemyało wem. 

Na zuchodzie Anstryl jest inaczej; tam wiel- 
kia rody lokują nadwyżkę renty swej w preo- 
I 1 w tem znajdnją powiękazenie swego mas 
ątku. 

Na tem dyskusyę zamknięto. 

Posiedzenie piątkowe. 

Lwów. Dziś przemawiał gener, mowca pro hr. 
Piniński. 

W głosowaniu za wnioskiem Cieńskiego, od- 
raczającym sprawę Bankn przemysłowego gło10- 
walo: 6 Moskaluńlów, 6 posłów prawicy i 8 po- 
słów s lewicy (Sala, Rayski 1 Skarbek). 

Izha przystąpiła do dyskusyi ezczegółowej. 

Uchwalenie projekta Wydziału kraj. jeit sa- 
pewnione. 

Sejmowe Koło polskie. 

Lwów. Wcroraj odbyło się tn 4 godsinne po- 
siedzenie sejmowego Koła polskiego. Po obszer- 
nej dysknsyi w reznltacie zgudzono się na gimna- 
zynm ruskie we Lwowie i pelako-ruskie w Roha- 
tynie. Następnie przystąpiona do dysknsył poli- 
tycznej, której nle dokeńczono. W obradach wzięło 
ndział kilku posłów parlamentarnych, między ty- 
mi Staniszawaki 1 Zleleniewski z Krakowa. Bę- 
dzie wydany oficyslny komanikat. 

Zarząd Banku przemysłowaga. 

Lwów. W sprawie organizacy: zarządu Banku 
przemysłowego podaje „Kuryer Lwowski”, te jak 
ałychać, prezesem Rady nadzorczej zostać ma ką. 
Andrzej Lubomirski, a jako członkowie wejdą do 
skladu Rady e grona grupy, którą reprezentoje 
ks. Lubomirski: pp. Szczaniecki, właściełel dóbr 
1 dyrektor cukrowni w Przeworsku, p. Gosiewski 
lub też p. M-ra x Sądowej Wiszni. 

Wydział krajowy ma podobno delegować do 
Rady nadzorczej pp. Juhla ks. Lubomirskiego, hr. 
Zamoyskiego, dyrektora Zęgórskiego | jednego z 
konserwatystów. Dolno-anstryackie Tow. eskonto- 
we mieć będzie dwóch swoich członków w Radzia 
nadzorczej. 

Dyrektorem naczelnym Banku przemysłowego 
zostać ma p. Wolski, dyrektor kartelu żelaznego 
w Petarsbnrgn. a drugim dyrektorem p Kar- 
łowski, naczelnik krakowskiej fili Banku krajo- 
wego. 


Telegramy „Nowin“. 


Nowa powódź w Paryżu, 

Parył. Prezydent ministrów Briand earządził, 
aby po obu brzegach Sekwany Koło Percy I Passy 
zbudowano wały z worków e cementem, celem 
wstrzymania wylewn. 

Wylew spowodował wczoraj znaczne przerwy 
telefoniczne. Prawie wszystkia dzienniki wyszły 
wczoraj ze znacznem apóźnieniem, albowiem woda 
wdarła się da suteren i uszkodziła motory. 

Mała rzeczka Dievre, wpadająca pod Paryżem 
do Sekwany, a płynąca pod ziemią, tak werbrała, 
że kanały w wiel miejscach pęksią. 

Paryż. Isha uchwaliła jednogłośnia kredyt 
20-millonowy dla ofiar powodzi, 

— 


NADESŁANE. 
za które radakcym nie blerze adpowledzialności. 


Xancelarya adwokata 


| Dra Michała Danielaka 


znajduje mię 
w Krakowie, Rynek A-B I. 37. 


|SANKI:C.Szczurkowskij 


2 Kraków, GRODZKA 92 


e| Jedyny w Krakowie Magazyn zabawek, lalek, gier towarzyskich i t. d. 
Ceny niskie 


TRA DA i 


ne gwiedem, rozprasza słę w mrokach nocy. Za- 
kochany Chantecler przybywa na czułe rendez- 
vous ze ałotą bażantką. Wypawiada płomienną 
odę o swej potędza i wspaniałości, kończąc ją za- 
powiedzią, że na jego okrzyk — zabłyśnie słoń 
ce. Na firmamencie różowić się poczyna świt. W 
przestworen słychać głosy dzwonów porannych. Po- 
tężna kikeriki ataje się hasłem bndzącega się ży- 
cia Z uwielbieniem tuli się bażantka do potężne- 
go Chanteclera, ulegając czarowi jego męskości. 
Kos ostrzega zakochaną parę przed rozczarowa- 
niem. Chantecler z pogardą spogląda na niego i 
dnmnym krokiem wychodzi za sceuy 

W akcie trzecim widać inną część lasu. Prze- 
różne zwierzątka witają Chenteclera, w którym a- 
patrują przyszłego rywala słowika. Ale Chantecler 
nie myśl o tem i rozmawia za słowikiem, który 
pada ad przypadkowego atrzała, danego przez do- 
zorcę lasu. Pies podwórsowy, który towarzyszy 
dozorcy, usiłuje Chanteciera namówić do powrotu, 
ale Chantecler, rozkochany w bażancicy, pozostaje, 
chociaż ena jnk niebezpieczeństwa wolności. 

W akcie czwartym rozbrzmiewa przeważnie 
ton lirycznej paesyi. Chantecler spotyka się z ba- 
żantką na leśnej polanie. Spotkanin temu akom- 
paniuje poranny chór ptaków. Pojawia sią słowik 
4 noci pieśń na cześć miłości, wiosny, życia | pię- 
kna. Chantecler, głęboko przejęty tą pieśnią, u 
świadamia sobie, że jego sztuka piania znacznie 
niżej atol od Betnki słowika. Odnreony tem wszy: 
stkiem, Chantecler zasypia zbyt milnie n boku ba- 
żancity, o którą stoczył s młodazym kogutem wal: 
kę na śmierć i tycie. Badz! się późnym rankiem 
4 widzi, że słońce jaź dwieci na niebie. Bez jego 
piania! Wielkość Ohanteclera runęła wobec ba- 
żancicy i całego otoczenia. Słońce wschodzi, mi- 
mo że on nie pieje. Chantecler zgnębiony umyka 
do kurnika, 

Wystawienie satnki było świetne. Wschody 
kalężyca i słońca zdawały nię być rzeczywistością; 
zwierzęce postacie kostyumowo oddane były a tu- 
dsącam podobieństwem. Gaitry był wspaniałym 
czarnym kogutem, pani de Bargy uroczą złotą ba- 
żantką. Kostyum Lucyana Guitry składał się 
z czterech części: 1) głowa z grzebieniem kogu- 
cim, 9) korpna z upierzeniem i skrzydłami, 3) no- 
gi z szczególnie misternie wykonanemi ostrogami 
i paznrami, 4) ogon upięty na Apecyalnej drucia- 
nej sieci. Według tego samego wzorn wykonano | 
także inne kostynmy. Zużyto do nich 900 kils- 
gramów pierza o 20 rosmaitych odcieniach barw. | 
Szczególną uwagę zwracał kostynm pawia. 
jednego kostynmn dochodziły do 1.200 franków. 
Twarze aktorów nie były ukryte w pierzn, ręce 
natomiast i ramiona osłonięte zostały skrzydłami, 
do czego zantonować się muaslały gesty i ruchy. 
Sprzęty i rekwizyty sztuki miały wymiary we- 
dług wielkości wzrostu człowieka, tak np. budka 
dla psa urządzona była w rozmiarach ogrodowej 
altany. Również | pejzaż, na tla którego akcya 
się rozgrywa, dostosowany był do tych wymia- 
rów. 

f Bakice, według których aporeądzono kostyumy, 
wykonał sam Rostand. 


Z KRAJU. 


Z Wieliczki. Socyallici krakowscy oddawna ayate. 
matycznie nmiinją rozwinąć żymazą agltacyę wárád gór- 
ników wleltckich | szukają tam groota dja niebia. Nia 
można powiedzieć, aby im to łatwo azło. Górnik wia- 
nia zarazem | włościaniaem, więć ma 
owania dla własności, przywiązana do 
ziemi, cznje szczerze po polsku i ma wiarę w duszy, 
Pale wacyalistów lki tet do tej pory odaia- 
Mła ukaiek, Aby znaleźć pnnkt oparcia dla swej robo- 


Z teatru ludowego. 


Nawal materysła w ostatnich tygodniach nia po- 
awalał nam nk azersza wzmianki o działalności ludo- 
wego teatru. Działalność ta jednak zasłagnje na omó- 
wienie tambardziej, że teatr lodowy ata? sig już dzi- 
miaj instytncyą, która alg cieszy coraz większą sympa- 
tyą publiczności. Repertuar ostatnich cztarach tygudni 
przyniósł' kilka wznowień | nowości, dla nwo] ace- 
ny doskonala sig nadających. Pońwięcimy mu ałów 
kilka, 

Przedewazystkiam wspomnieć mnajmy o untnca, któ- 
ra przed wystawieniem była szeroko w mieście oma- 
wianą, po wystawienin jednak szybko zolkła z nfaza, 
wcale przychylna przyjęcie Jej przez dzienniki. 
Mósimy o sztuce p. SQssera p. t.: „Pan mecenas", 
Antor sztuki jeat człowiakiem młodym, zna doskonale 
stosnnki, na których oson? „Pana mecenasa“, tachnika 
sztuki jednak była gaiaduiczo wadliwą. Przebijuła z 
niej zwykła młodym nutorom pasya wy mia alg, 
wyrzuennia z alabie wszystkiego, co młodą TYLLU 
ną do idealizawania życia, zraża, I w tem był zaan- 
dniezy błąd aztuki. W „Panu mecenasje" była duto 
gadania, było dużo garkażmu, powiedzmy nawet bonto, 
peT mig jednak nie pre lał z buntowniczą niłą, ala 
aż a — marzekaniem. Postać bohatera, pa- 
ma mecenasa, w aztuce p. Sfasera była wlaściwie na 
drugim planie. To, co chciał autor pokazać w tytuło 
waj figurze, to CH ALT ZAM TED My ZMEEWIARALO WE LPA EGWLEET SE DEE PAPAE URBAN przez nata idealiaty kon- 


Ceny i 


ty, sztab aocyallitów krakowskich wynajął w Wieli- 
ezoa lokal jako „dom robotalczy*, którego otwarcie od- 
było się 6 b Przybyłi na tą uroczystość dr E. Bo- 
browaki, Daszyński i kilku innych delegatów. Uczeatał- 
ków zebrała sig okoła 50, 

Blałany. W Bielanach odbyl sę w nubległą nle- 
dzielą w aali szkolnej odczyt o powstania ntyczniowóm, 
wygłoszony przez p. Czoponawaklego, Po przemówieniu 
p. K. Tenczara na temat apółak mleczarakich, odegrała 
młodzież ‘szkolna obrazek aceniczny Wł L. Anozyca 

„Gorzałka*, Świetna gra młodziaty zachwyciła 
licznie zebraną pnbliczność | życzyćhy tylko wypadało, 
aby prace Ba tem pola raz rozpoczęte przez miejsca 
wego nsuczycjeja w tem wmam tempie szły dalej. 

Tarnów. (Bank rękodzielniczy). Dzięki śmiałej 
inicgatywis poma dra Battaglii i poparcin myńll pracą 
przez pp. Lindego, Splan i Kośslólka, powatał w Tar- 
nawia Bank rękodzielniczy, oparty na dwadziastopiqaio- 
koronowych udziałach, mający na celo popieranie dru: 
bnego rgkadzieła, 

Nowej placówce ekonomicznego postępn przyszła 
a pomocą Rada miejska, która na ten cel m:bwalita 
znaczną b'zprocentową pożyczką. Obaenle ma lastytucya 
wplaconych przeszło 100 udziałów, 

W akład Rady madzorecej wahodzą: p, Wójcicki 
(prezen), p. Heitzman (wicnprezew) 1 p. Klelnbkndler, 
Kołłątaj, Lis, Majewski. Dyrekcyg tworzą pp. Gadocha, 
Końsiółsk i Mandl. 

Na razie bank znalazł pomieszczenia w lokaln Izb, 
rękadzielniczej, 

Wyścigi narclarskie w Blelsku. W ubleglą nie- 
dzielą odbyły się na Mugórce koło Bielska wielkie 
wyścigi narciarskie, urządzone x Inicyatywy Śląskiego 
Związka Tor. W wyścigach wzięło udział 10 człon- 
ków krak. Tow. narcisrzy i w wielkim blegn (4.800 
m.) Krakowowi przypadło zwycięatwo. 

Pierwazy przybył iożynier Alelsznder Bubkowski 
w 6 min. 56 sok., drogi lng, Sehorach (Kopenhaga) 
w 7 min. 27/4 k., trzeci inż. Holma (Bielsko) w 8 
min, 20'/a nek., czwarty WI. Pawlica (Kraków) w 8 
min. 384/a sak., pląty Wal. Goetel (Kraków) w 9 min. 
20 mak. Czsa piątego joat jeszcze dobry I odpowi 
warunkom konkursu, a czas szóstago (Niemiac Jankow- 
aki z Bielska) 11 min. 46 sok. i alddmego (Rieaanfal- 
da) 14 min. 50 sek. Trzech nie wytrzymało furtowne: 
go | mączącego blogu. 

Z końcem lutego lub z początkiem marca urządza 
| Koła wspólnie z zakopiańskim oddziałem narciarzy wiel- 
kie zawody narciarakie (jednodniowe) w Zakopanem, na 
które spodziewany jeat zjazd narelarzy z całej Polski, 
| a moża | z zagranicy. 

Dochodzenia karna przeciwko Bankowl parca- 
lacyjnamu „Glon Narodn* donosi w telegramnch ze 
Lwowa: 

Do prokoratoryl państwa wpłynął azereg donienień 
karnych przeciwko tntejszemu, obecnie ulg w likwida- 
oyi znajdnjącamo Bankowi parcalacyjnemn I to w na- 
stgpojących trzech kleruakach: 1. a cszukańczą krydę, 
| 2. o fnlazowania wekul! włościnńskieh, 3. o celowania 

um, należnych od włościan, lonym bankom, z mima 
to o Ściąganie rat sa ta sumy od wmłuśńsian | nieprze- 
lawania ich do odnośnych banków. Prakurator Iwowóki 
dal zlecanie nqdziemu przeprowadzenia dochodzeń. Wa 
wtorek (o jak i „Nowiny” doniosły) dola 3 la. 
tego komisya sądowa GE radca aą4dowy Obhartyński, 
zastępca prokuratora Franke, protokolant i dwóch zaaw- 
ców) ndała się do Banku parcelacyjnego, by zabrać 
książki. Syndyk Banka parcalacyjnago poprzednio, a 
od poniedziałku dola 2 łntego likwidator, adwokzt dr 
Teankal. rmowany przez dyrektora Poznańukiego, 
cheial zabronić opleczętowania kaląg. Gdy aqdzia Ober- 
tyński kazal mn nie prrenzkadeać w czypnoń:fach u- 
rzędowych, wówczas dr Frenkel zapowiedział, ża jdsia 
na miasto po protekcyą. | musiał ją znaleść gdzieś 
bardzo wpływową, bo w l!/e godziny prezydent aądu 
krajowego Miłaszewaki poleci telefunem : „Proszę przer- 


| prześiąka germanizmami, 


wać czynność dledczą*, Mimó owej protekcyi przecień 
Izba radna poleciła dola 4-go lutego śledztwa nio 


watrzymywać. 
. 


* " 
Sprawa tego bamako staja się coraz akandali- 
seniejazy 


Z naszych instytucyj oświatowych. 


Koło V. Im. Adama Asnyka T, 8. L. 

W zatorczym swym pochodzie na Kraków wojn/gra 
niemczyzna obrała najprzystępniejszą drogę od graniey 
auntryackiego | pruskiego Śląska przez powiat chrzą: 
nowaki, po obn bokach głównej artery! komunikacyjnej, 
tj. kolel półaconej, od Dziedzie, Oświęcimia i Szcza- 
kowej. Podatny nader teren do ekaploatacy! naturalnych 
bogactw naszej ziomi knajł i komi odwiecznych wrogów 
polskiego imienia do pokcjowej, podetępnej grabieży, 
jakiej ówiadkami jesteśmy od dzieniątek lat na obaza- 
rze tak zw. Zagłębia krakowako chrzanowskiego. Piędź 


| po plędzi nanwa alę nam ziemia ojczysta z pod nóg. 


Osady fabryczne | kopalniane w okolicach Oświęcimia, 
Szozakowej, Chrzanowa, Trzeblni i Krzenzowic z dniem 
niemal każdym nieraczeją coraz bardziej, Element nie. 
mlecki rośola z godziną każdą, wdzierająć mę wpływam 
swym wazędzie, gdzie tylko znajdzia grant nieprzyga: 
towany do odporu. Język polski ladn w tych strunach 
masy żydowakie demoraliznją 
ladnońć robstniczą i wapólnie z prądamt nocyaliatyczny- 
mi ażerzą zobojętnienie narodowa, onłąblnją moralną uiłg 
polskośsi, tarnją drogą germanizacyi, Oto ulowyzyskany 
dotąd w mierza dostatecznej teren do pracy ośniatowaj 
I kaltnralnaj w duchu azczerzo narodowym, Obok ściśła 
lokalnych Kół T, S. L. nn tym terenia w Chrzanowia 
4 Szczakowej, Krakowskie Koło V. lm. A Asnyka pierw- 
aze podjęło tn praco planuwą, a tdąc zgudnia z ekona- 
micznemi organizacyami zawodowomi robotników pol- 
akich, w wolnym, lecz pewnym awym rozwoju otrwala 
owoce mwaj pracy, tak ważnej i doniusłej w ukutkach 
dla narodoweg: uświadomienia mna robotniczych na tym 
teronie walki z germanizacją. 

W aobotę dnia 12 b. m. odbędzie wapomniane Ko- 
ła awe doroczna VII. walne zgromadzenia i z tej oka- 
xyl Zarząd Koła przedkłada uprawozdanie ze swych za 
rok 1903 czynności. Program działania Koła V. obok 
wył ziznnczonej pracy ońwlatowej wśród robotników 
obejmował też akcyę sezonową w zakresie opieki nad 
wycieczkami Jndawemi i azkolaemi, przybywającemi do 
Krakowa w celo zwiedzenia jago pamiątek | zabytków 
dziejowych. Cala praca Koła, kierowana przez Zarząd, 
ogniskowała mig w dwóch komisyach : czytelnianej I wy- 
cieczkowaj. 

Zarząd Koła odbył w kadeneyi 1909/10 roku (w 7 
miesiącach) 6 poaledzeń, zebrań komisyjnych zıá odby- 
ło alg 14. Koło posiada 6 czytalń robotalczych, zaopa- 
trzonych w przeszło 1200 dzieł i 16 czanoplam, W cza- 
ale powyższym wygloszono w czytelniach 26 odczytów, 
nadto w niektórych odbywały aig tygodniowa pogadan: 
ki i wipółne czytania dzieł i plam oraz urządzono 6 
zabaw i 4 obchody narudowych rocznie. 
talnians wypracowala według referatn awego przowodni- 
czącego dra Wł. Molickiego sowy regulamin dla czytelń 
robotniczych, którega wprowadzenie w życie niewątpli- 
wie dodatnia wpłynie na rozwój organizacyi czytalń. 
Sekretarzem komisy) czytelnianej był p. Z. Oglecki, 
wiceprezes czytelal im. Kilińskiego w Krakowie. W za- 
kreale nkcyi wyciaczkowej czynną była ouchna kominya 
pod przew. p. Stanisława Nowieklego, wiceprezesa Ko- 
ła. Dia prowadzenia agend komisyi Zarząd Główny T. 
S. L, na seron wycieczkowy (maj, czerwies, lipiec) za 
względu na ogrom pracy przydzielił płatnego uekreta- 
rza. Dzięki przychylności Zarząin mlasta | ulezwykłej 
życzliwości Wydziału IV. Magistratu komisya wycie- 
czkowa miała nlntwione zadanie tak w zakwatarowanin 
lieznych rzesz, jak ich zaprowiantowanin, Rolg przewo- 
dników, jak w latach nbiegłych, gorliwie apełnisli ezton- 


Stąd brak w sztuce przekonywującej miły , 


glanko paleastralna, narysowane z młodzieńczym zupą: 
dem do karykatury. To, co sutor brał bazpośrednio 
z życia, co poprosia fotografował, wyazło dobrze, mi- 
mo usterek; poatacia jednak, apłodzona w  fantazyi, 
akeziały ma anemię. Więc obla kobiety w „Pana me. 
canaala" wyszły blado. Sztnka napisaną jest x duta 
znajomością uceny i jej warunków. Wystawioną była 
bardzo dobrze; zwłanzcza podmiaść należało grę pp.: 
Poleńakiego i Jarnińskiego (etary pisarz adwokacki) 
oraz Turskiego (chłop). 

„Ulotka Karola“, doskonała faras, wenzła na 
rapertaar w samą porzg — w czata najbardziej oży- 
wionego karaanała. I nie zawiodła nadzlel, Dzigki do- 
akonałej grze p. Juruińukiego, młodego, ale coraz więk= 
aza robiącego postępy, artyaty, farsa ta zyskała sobla 
do pewnego atopnia prawo obywatelatws na scenie. 
Komizm sytnacy|, dowcipne epizody, bawiły doskonala 
publiczność, złaknioną s:czeroga, wesołego śmiechu, 
Dlaczego jednak i ta faria, która się przecież cleszy= 
ła powodzeniem, zaszła wkrótca z repertoarn, niawia* 


domo. Dyrekcya, zdaje się, nie lubi sig zatrzymywać 
w wyatawlanjo | minwa czasem rzeczy, któreby mogły 
tść częściej, przadmcześnie z repertuarn, 

Niestarzejąta mię nigdy „Trójka hultajska* 
dała pole do popian (rola nzawca) p. Polafńskiemn. Ar- 
tysta teu, clestący ug niezwykłą uympatyą n pobli- 


cypienta, 
działania, raczej oddrinływacia, Tłem sztuki jest ba- 
F man jadnak dziwny pociąg do — galeryl, ści- 


i artykułów dewocyjnych 


ślej mówiąc do — atndent:ryi, bo galoryg wypełalają 
przeważnia atudenci — I dla niej nieraz posuwa się za- 
daleko, panjąc jednolicie i dobrze graną rolg nle po: 
żądanymi „dodatkami”. A azkoda, bo p. Poleński jest 
naprawdę artystą i powinian ulg PETN tembardziej, 
Że sią atala rozwija i ma przed sobą przynzłuść. La 
piej naprawdę zadzierzgnąć aerdeczniejsze wętły z publi- 
cznością — x krzeseł, 

Doskonała fantazya sceniczna p. Walewskiego „Ha- 
laj duaza!“ oannta na tla legandy o Twardowskim, 
powinna włańciwie być jednym z flarów repertuara jo- 
dowej uceny. Jeat w niej bowiem wszystko: poezya, 
humor, naturalność i fantazya, strona dekoratywna bar. 
dzo ladna — wszystkie zalety dobrej lodowej azinki. 
I naprawdę wyatawiacia jaj malaży poczytać dyrekcyi 
zn zasłogę. Rzacz zrasztą była wystawiona doskonala, 
a nojlapazym dowodem, jak się na lodową aceng na- 
dawała, jest nieałabnąca do dziń dnia jej powadzaate, 
Niepodohna pominąć tutaj zabiegów dyrekoyl, aby rzecz 
wystawić w odpowiedniej mzacje dekoratywnej, Deko- 
racye, zwłaszcza piekłu w akcia III., ag świetna | za 
nle należy sią dekoratorowi p. Wiaroląkowi azezere 0- 
znanie. Z grających wymienić należy p. Turakiego 
(Wojtek), który w ogóle najlepiej wychodzi w rolach 
chłopów, Dał tego najlepazy dowód w „Czartował 
lawe“, wystawionej w nbiegłą mobot, w której 
rolg Grzesia Dyrdy. Rola ta była zagraną znakomicie. 
Grzeń p. Tarakiego — zramztą w całej aztuca pontać 
najlapaza — był świetnym typem A na ta „ Bat 


; dziewczyng im zastawił. 
Komlaya czy- | czan jeden z napastników palsął go plasklem w aczy, 


Największy skład przyborów i szat kościelnych 


kowła Krak. Koła akadem. T. 8. L. Z nsłag komiayl 
w r. nb. korzystałojzogółem 45 wycieczek, w tam 35 
azkolnych, 4 mieszana, 5 włościańskich, 1 robotnicza. 
Uszestników było 3186 (3140 młudzieży, 1046 doro- 
ałych), którzy w 57 grapach zwiedzali Kraków w cią- 
gu 114 dał. Wycieczki ta były orgamzowana w 24 
wypndkach przez fauczycieli, w A wycieczki przez 
kulęży, 2 przez inżynierów, 1 przez wlaściciela dóbr, 
2 przez robotników, 1 przez redaktora, 2 przez aka: 
demitów, 1 przez włościanina, I przez nrządnika anton,, 
1 przez lnapaktora okr. szkolnego, 3 przez Koła T. 8. 
L., 1 przaz powiat, Zarząd Kółek rolalczych, 4 przez 
osshy niewiadoma (z Król, Polskiego t Śląska). Nie 
przyszło do skutku, mimo zgłoszenia, 6 wycieczek, 
Z teatru korzystały 24 wycieczki, Wieliczką zwiodziła 
19 wycieczek, 

Koło V. liczy 269 członków, w tem 57 wpisanych 
w roku aprawozdawczym, Dochody Koła w r. 1909 
wynoaily 8374 kor, B9 bal, wydatki 3206 kor. 40 hal, 
Celom pomnożenia awych dochodów podjął Zsrząd Koła 
akcyę zbierania odpadków metalowych, głównie cynowych 
i ołuwianych, jak kapałe od fisnzek, cynfolia, puazki z 
asrdynek 1 t. p, nadto podjęto zbiórkę zużytych kor- 
ków. Akcya ta będziu w r, b. znacznia rozazerzaną 
p'zez urządzenia kilku składnie tych na pozór nieuży- 
tacznych materyałów. 

Śekrataryat załatwił 154 koraapondencyj i rozeslal 
przeszło 600 listów I draków, 

Za względn na ważność terenu, jaki sobie Koło V, 
T. S. L. zakreśliło, rozwinięcie podjętej pracy staje aig 
rzeczą nader pilną, toteż żywid należy nadzieją, ża 
Zarząd Kola aunykowakiego, uzupelniwszy akład awó) 
nowemi siłami, rozwinia*dalazą, konnekwentną działal- 
mońć na terenie Zigłybla chrzanowsko-krakowakiego, by 
przez wytrwały organizacyg pracy uńwiatowej | kolto- 
ralnej na tym zanladhanym tarania przygotować masy 
polskiego lada roboczego do walki w obronie polskości 
przed coraz allniej napierajątym wrogiem. Uarłowania 
i zadania Koła winny się spotkać z Życkliwam popar- 
niem ogółu 1 z ofiarnością tych, którzy ocenić potrafią 
ważncść placówki przez Koło V. im, Adama Asnyka 
T.B. L. zajmowanej na zachadalem pograniczu naszej 
dzielnicy. 


Z SALI SĄDOWEJ. 


Walka o dziewczynę. 


Plerwaza aprawa, którą dzialaj rozpatrywał trybunał 
przysięgłych, jest ponurą lluutracyą stosunków moral- 
nych w naszem mieście. Chodziło o zwierzęcy gwałt, 
popełalony mad Wia'g na błednej dziewczynie, służącej, 
niejakiej Fraucixzce Tyralikównej. Akt oskarżenia przed- 
stawial aprawg następnjąco : 

Dula 31 października nbiegłego roku koło godz. 
10 wieczór szedł ulicą Koletwk tolnierz 50 pp. Lson 
Pomietdo z Tyralikówną, którą odprowadzał do domo. 
Naraz napadło na nich pięciu mlodych ludzi, którzy 
zaczęli domagać się od żołoierza, by poszedl precz, a 
Pomietło nie nałachał: wów- 


drugi zaś, 24-letni tapicer Natan Waldberger, uderzył 
go w oko tak, ża mu krwią nabiegło. Żułajsre padcił 
dzlewczynę i zaczął przacierać oczy, a wówczna napa- 
sinicy otaczyli Tyralikównę | chcieli ją przemocą zmu- 
sió, by poszła z nimi. Dziewczyna nia chciala, więc ją 
zaczęto bić po twarzy, wreszcie napastnicy pachwycili 
ją na ręce, zanieśli w uatronia za bzrak i tam wśród 
zwierzęcego pastwienia alg dokonali na niej gwałtu. 
Tymczasem Ponikła poazsdł po pomoc. Spotkał ka- 
prala Hurlaka i plutonowego policyi Rzegooklega I z nl- 
mi udał alę na ratucek dziewcząciu, Zaatali ją leżącą 
na ziemi z rozbitym nozem, okrytą alńcami. Na widok 
ich napastnicy zbiegli, ale jednego z uich ndało się 
przytrzymać. Był nim Waldberger, który dzialaj zasiadł 
na ławie oskarżonych pod zarzutem zbrodni zgwałcenia, 
Rozprawa była tajna, przebiega jej więc podać nie 


glupi, ala zdrów | wesoły“. Oldsł ga p. Turaki z sar- 
daczaą promotą i naturalnością, a żywa oklaski, ja- 
kiom! go nagradzano, Awladczyły, jak ubie tą rolą 
„wziął* pobliczność, Świetoia zagrał również Domina 
p. Szarkowaki. Drobua wzmianka należy się p. 
Jarnńskiema i młodej adeptee aztaki, pannia Sobaló- 
wnej, miłej oaóbce, wyposażonej w allay, ładny, ala je- 
szcze nie oazlifowany należycie głua. Pierwaza kroki 
ła p. Subolówna w ojeretce | zyskała sobie o- 
znacie | aympatyg. Obyż wytrwała na drodze do pra: 
wdziwej watuki, bo powołanych jast wislu, ala wybra- 
mych mało, I niektórzy wybrani jasssze, jak sig prze- 
konaliśmy nawet w ludowym teatrze, zaazli zupełnie 
gdzleindziej, niż ug apodziewano. 

Remsomując opólue wrażenie z ostatnich czterech 
tygrdni mutimy zaznaczyć, że dyrekoya stara sig na- 
pruwdg szczerza o poatawienia tastra ludoweg) na go- 
dnej Krakowa wyżynie. Zanć wielką atarnnność w ra- 
łyseryi, co Jest zaalagą zarówno dyrektora Ryglera jak 
4 reżysera p. Tarakiego, ziać dbałość o zewnętrzną 
strong przedstawień, o komtyomy i dekoracye, znać 
utarannońć i dążenia kn postępowi na kałdym kroku. 

Als w końcu jedno pytanie pod adresem dyrekoyi : 
Co się właściwie stała z operetką? Przecież 
operetka cieszyla mig najwiękazem wzięctam i cleszyć 
alg niem będzie zawsza w naszem mieńcie, łaknycem 
muzyki iópiewn, Mamy nadzieję, fo dyrekcya nam tę 
sprawą wyjaśni. J. R. 
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poleea po najtańszych eenach: 


= KONSTANTY WITKOWSKI KORDAS = 


przedtem — ST. PRZYBYLSKI 


BĘ” KRAKOW, Rynek główny, l Linia TA L. 46G. wg 


u DO SPRZEDANIA 


Świecznik 
M brązowy 


LOUIS FT. 


na 80 świateł 
w KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 
Dra WŁ. MIŁKOWSKIEGO 


Fr. 8004/,: 10 klawianów, A rejentcy, 
Mieczarnia hyojeniczna Malti, wiakaić Wii e K.480 
w Krakowie plac Maryacki 8, + M. bany 10 klawianów. 1 rej este, PEN 
x irukbu, róg oi śm U Lo Wa głowów, wialkodć BOXIK nna ” p 
róg Rynku płównego, Telefonu makiej, Wr. B561,: 10 klawiasów. 1 ragintey, 
Nr. 708. By głonów, wielkość 80X16 ca „ 5-40 
Śniadania obiady, kulye ma Nr. R. 10 klawiarów, M rejestry, 
EDON E || światem wadin Kocknia mięsna lkość 24504 am, „ 6-80 
D 1 Jarska Nr ye 10 x jaów, 1 rajentry, 
rebae Qyłoszemia BO glonów. wielkość 91X18 am  „ S-— 


un 4 kaierza ad wyrazu 
wiriwan B0 kalęrzy, 


Posrnkiwape, 
dobrsa tu, 10- 
Kucharka iesise Sa ez za 


Żęła aa6 aiy Garncarika 96 między 


194 foryanka wskaże. ELEI 
Do wynajęcia. 


Piekarnia | 


do wynająda w okolie 
Mockajsnczi, s J kilometry ol Kre 
owy, 6 mint oł stacji ko. oleji swej 
sd | kwietnia Wiwiowość ul Se 
hastysna Nr. lv w piskarai w Kre- 
kurwin sso 


na powietran, Fu 
she Pańrowa, sw | w 
poksń, kushal suy 
s 6 kilomsiry sd Kie 
wwa, 6 minut od stacyi kolejow: 
taalo du wynajęcia Wlademaść ul 
Fobąstyama Xr (9 w płówni w 5 
kowie. 


= m EE. 
Przeszło 3000 wzorów 


niezbędnych przedmiotów ipo- 
darków różnego radrajn, zawie 
ra mój najnowszy katalug, głó- 
muy który każdemu na żądanie 
dsrmo i opłatnie zaraz wysyłam. 

s. k daciawoa dworu 27 


Hanas konrad 
Brix Nro 1473 (Czechy). 


MIĘSO WOŁOWE 
a tylnej części w koszyku 5 kg. wy- 
syłam franeo za pobranism 6 K. 50 b 
Samuel Oftergut 
Myślenice Galicya. 
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„KRAKOWIANKA* : 

s i „WARSZAWIA 
najlapaze czeku lady wyrobu! 
Adama PlasockEiegt 


w arako u ul. Iuuga 1f 
riorysńska ¥ 62 


Szkole= kroju i szycia 


przy ul. ćw. Krzyża |. 7. 


«dą 15 iv Zęłuweenia preyjnaja 
sadnienni 


NA POST i 


BUDYJANKI DO HERBATY 
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FABRYKA 


wyrobów cakir” 
w Krakowie, ul. Bracka. 


Kawiarnia ROYAL! 


Kraków, ui. Groda sopremciw 
Wawelu 
GODZIENNIE KONCERT 
aj a amose) Wytęp pol 

Saprje pierwenej j 
LANDES | wriunsn 
właści ciala. 


SEZ ZORB AO IRE 


BAŃKI i PIJAWKI 


umiejętnie stawia „Fryzyer” 


M. NADEL 


ml. Sapitalna ]. 40 via a via teatru, 
lea i ol. Wielopole 14. 
-a ea W a 


ppe ns 
Lucyna Śatsepońska. 
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LAKŁAD 
artyst -kamiesiariU 
1 ae 


velasy 
iózsfa Kuleszy 


Pieniądze zaoszczędzi 

artyku- 
łów gospodarczych lub podarków 
zażąda mój główny katalog u £000 
waorów, który każdemu darmo 


przy  zakupnie 


i opłatnie wysyłum. 


si k. nadworny dostawca HANNS 
KONRAD, w Brlix Nro 1468 (Czechy). 


R Rn. | ręce 


białe | gładkie natyoh 
náyoju 


Leukodermy. 
Nie tłnó i, schnie natychmiast. 
Wsządzia da nabycia. 


y 

cham,-x08t0. 
1. Wiśniewaki | K. Jędrzej 
Kraków, Stradom 7. 


Znana za awaj jakości 


PĄCZKI WANILIOWE 
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nadziewane r 
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poleca fabryka wyroków cnklar- 
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ROMUALDA PIECZARKI, $ 
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FARES PROP DRAN PEBTEGC 


Widsoni 
tonych zdac 


Bande 


abioskie 
Eor przed sąd 


EJ 
Pong 


Ażaznją się 
ta mdomo 
|) 

Aora 
vė air W bal. e 


DO NABYCIA 


W ADMINISTRACYI „NOWIN* 
W KRAKOWIE, UL WIŚLNA 2. 


Mam zaszczyt i 
P. T. Pabiiozność, ik otworzyłem 


p zy nl. Sławkowoklej i. 


SKŁAD KROWY 
wyrabianych 
mntorowaj pracowki, urządzonej we- 
dłag najnowszych wywaguć aztnki 
masarikiej. 

Rędęc długoletnim | dodwiadczo- 
nym kierownikiem firmy W. Satale- 
cki mogę zapewnić Szan P. 
bli zmodń, ża wyroby moje zadowól- 
b | nią najwybredniejaza wymagania tak 
pod względem dobroci jak czyntodci 
wyr.hów i ceny. 

Bęcząc za wieży dwa raxy dzien- 
nie towar kreslo się a poważaniem 


Andrzej Różycki 
Kraków. 
Tamman KITE PADA OE? eE 


na włamaj 


ui. Sławkowska |. 29, 


nem 
sprzedać, albo wydzier 


kzych 


ogłoszeniach 
Jedno A 
pierwsze liczy się 


trója! 
najtańsze oj Aim kosstnje 
40 hal. Nalożytość przesyłać 
motua w markach pocztowych 


eeśli Bwint amaryirych 


sig iaer 


Glosy nàdpowietrane, Hi- 
storyczna zdarzenia. Woj- 
ska w powiotred, svaki 
EE 


msta samordo wa- 


inia. Um 
ila w. ME SC Lisę 
|” zy posła 


kwiat duchowy? Cena 


osady lab shoe 
Pogo matrtdnić, kupid coś, tub 


owinies ogłosić to w dro- 


wych 


elektro- 


żnie“ 


Po- 
Ski. 


Głąb 


ligen 
ściańi 


płatn 


ławić 
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przez Ludwika Szczepańskiego osnutą na najnowszych 
zdubyczach awiatyki. Cena 3 K. Można też zamawiać 


[DOSRA HARMONIAA Mor. 


Wolne od cła! 


Jana WOLNEGO 


dr. Józef Burek, Stanislaw Rieniowski, dr. Władysław Dębski, 
Bartłomiej Fidler, ka. dr. Adam Kopycński, Autoni Maślanka, * 
dr. Józef Ptań, dr. Alexander br. Skarbek, prof. Jan Zamot- 


nymi; 
Władysław Bandurski, 


Wśród stałych wapółpracowników piama znajduje się wielu | 
z najwybitniejszych działaczy na niwie ludowej ze sfer inte- 


KSIEGARNIA GEBETHNERA | WOLFA 
W KRAKOWIE 


— poleca powieść - 


„Aról powietrza” 


prost przez Administracyę „Nowin“. (Przesyłka rek. 


45 halerzy). j 


4'80. | 


50.000 sztuk sprzedanych. 
Zamiana dozwolona lub zwrot pieniędzy | 


Bea rria 


Cig barmorijki za darmo 7 yryła sa zaliczką è ik 
4ostąwra 1a |woray a 
NNS KONRAD"*:z.;rze;-. Brlx Nr. 1454 Czechy. 


rów wysyła sie te tądarie derwp | 


coek 4> 


Zakład pogrzebowy 


adzumczony krzyżem zasługi kumda: 


w Krakowie, ul. św. Tomasza |. 
tuż arry placu Szczepańskim 


4 


ALARNIA KAWY 


poleca częściowa 
1 hurtownie 
«hee pune 


Rawy palonej 


najnowaryr 
/ | najleeszym apo- 
zobem za pomocą 


po cznweł 
najniżuzych 


ORNICKI. 


„OJCZYZNA“ 


tygodnik dla ludu polskiego 
ude) co tydzień już rok ósmy — jako organ ludowy 
Stronnictwa demokratyczno-narodowego. 
W roku ostatnim wśród wiela innych pisali w „Ojczy- 
posłowie do Rady państwa i na Sejm krajowy: prof. 


“W kalendarza „Ojczyzny* na r. 1910 piali między lo- 
Prof. dr. Jan Gwalbert Pawlikowski, ks, biskup dr. 
prezes Koła polskiego, dr. Stanisław 
iński, prof, dr, Stanisław Grabski, Karol Sarówka i t. d. 


cyi, dnehowieństwa, ziemiuństwa, nauczyci-Istwa, wła: 
atwa, rabotników. 


Całoroczni prenumeratorzy „Ojczyzny” otrzymują beze 
ie kalendarz „Ojczyzny“. 
„Ojczyzna” kosztnie: na cały rok 4 kor. 

na pół roku 2 kor 

m kwartał 1 kor. 


Adres: „Ojczyzna“, Kraków, ul. Sw. Anny, 1 2. II. p. 
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REIM i Skag 


BE pastę Eor do bucików kad 
a 


wyrobu 
JULIANA ZACHARSKIEGO 
AO TALASA RALARI v 


magistra farmacyi 
Redaktor odpamiadmialay: Ludwik Nsczepskaki. 


jako najlepszy wyrób. iu 


Łańcunski srebrne æd 


K czsęeponcwake b k Namiasiajctwe 
Szkota rachunkowości państwowej i buchaitery: 
JÓZEFA, /TORICZYK A 


w rahi e. al Szajesiego L LR 


umwa i wzmacnia cebulki 
włrsowe znany, pewny Środek, 
niezawodzący 
sencya łopianown 
z marka ochronnj „Kotwica*. 


Pierwsza Drognarya, Laborat 
chem.-kodm. 316 


1. Wiénlewaki | K, lędrzejowakl 
Kraków, Stradom 7. 
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we k Numieiaśctwie | w Aknńcaii love) mote 
KURSGA w dołach 10 Iatego | 10 mama b r. Ubok przedmiełów. 
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gratii ja sa mascyzah kandydatów :ı kastydanoń s4/ 
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ADO REE BOBO BOGEN 


Wincenty Satalecki 


Kraków, ul. Floryańska 18, 


poleca 


wzekie wędliny oraz zpaki 
nieporównanaj jakości i smaku 
i wa me mą Fa | mia 


„KALO- WIBRATOR“ 


przyrząd nanwający szybko | fadykalnia 

zmarszczki | złą carą — działa przeciw 

hozsennosci, wypadaniu włosów, bólu 

głowy, gardła, żołądka, gośćcowi, cho- 

robie serca i w. | Broszarki mira 
darmo. 


T. ARMATYS 


eptyk i mechanik 
Kraków, plac Maryacki I, 3. 
Okulary, binokle najmodniejszych sy- 
gemer wykonuję bardzo dokładnie spiesznie I tanio. 


= Zakładam dzwonki elektryczne I telefony „. 


STRZELBY! 16% 
R ad K. 16, Sobariy od, 
NOCE tanio, 

Cennik a wrarami opłatnie. 


F. DUSEK w OPOĆNO Nr. 116 
przy kolei państwowej w Csechach. 


R. Ditmar Kraków 


Rynek 22. naprzeciw odwachu 


poleca 


Taniość! 
Trwałość! 
Dobroć! 


Kraków, Floryafiska +9 % 


rmedaje towary i nadal e 

adale Mnich PEA ARTk, 
alektz. nłocy Ramontoir kieszonkowy 
m marką systamu Roskopf, 34 godzin 


bogato zaopatrzony sklad lamp naftowych 
1 elektrycznych. Palniki żarowe, naftowe 
1 spirytusowe. 


Osobny dział 


porcelany, uvkła, fajansów, Zastawy slolawa 
od najskrumniejszych do najwykwintniejszych. 


Wielki wykśr 


—. Srebrny Hoskopf 
m trzech i koparak bardzo  allny 
Stalowy damski Remun- 


Ee. 


R 


garniturów ua umywalnia, najnowsze mzary. 


ki damskie złote od K. 80—. 
gato ilustrowane cenniki na ta- 
danie darmo i opłatnia. 164 


[R 


Ceny konkurekcyjne. 
L=] z 


C. k. austr. koleje państwowe. 


Wyciąs z rozkładu jazdy 


ważnego od 1 października 1909 do 1 maja 1910 r. (czas środkowo europejski) 


Odnhadza z Krukawa 


1910 w nocy (osob.) do Podwołoczya) 
18:56 w nocy. (posięg, posp) do Wiednia, jawy, Olo- 
A Opawy 


Przychadzą de «rekawa : 


i250 w nocy (ponp.) ae Lwowa. 

455 x nooy W Hp Barma A 
"p, 

ra mm OAI, _ e irme 


-u 


8 08 ry nosy (posp.) ke: mm. + å 
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Druk. W. Korneckiegu 1 K. Wojnara w Krakowia pod sars. A, Mowaca, 4 


możemy. Na podstawie werdykin przysięgłych trybunał 
wydał wyrok, skazujący Waldtergera na dwa lata cięż- 
kiego więzienia. 


Zabójstwo w kłótni o pastwisko. 


Zuown zabójstwo, na tle zwyczajnej chłopskiej 
sprzeczki Hiatorya, jaka się powtarza kilkakrotnie w 
każdej hadencyi przysięgłych, odałaniająca z ponurą 
grozą głębię ckłopakiej duszy. 

W O:hojnia górnem żyje dwia rodziny, Kucowie i 
Suloicy. Pomiędzy Józefem Kueem a Stanisławem Bul- 
nieg, gospodarzami grnutowymi, wlókł się od jakiegoś 
czasu spór O p azo. Nie przypuszczali zapewne o- 
baj, ża spór ten zaprowadzi jednego do grobu, drugie- 
go do kryminaln. 

Dnia 16 slerpnia 1908 Kuc był wieczorem w kar- 
gdzie zalewał trochę robaka, ag go żona okcło 
godz, 9 z karczmy wyjruwadzila. Gdy już wracał do 
domu, spotkał przel chałapą Sulniców Annę Śolnico- 
wą Natoralnie, zaraz zaczgło alg przymawianie o pa- 
atwisko. Koo, nia mogąc widocznie aprostać aqaiadce w 
gadunin, Jako ża to ksżda baba jest moena w pysku, 
chnycil mę radykalnego środka: wziął kij w ręką i 
zaczął um przeciwniezkę okładać. Solmicowa zaczęła 
krzyczeć, tembardzjej, ża miała jnż kilka krwawiących 
ran ma głowie | pleczch, Na krzyk Sulnicowej wybiegł 
jej mat Sraniaław i zaczęła mię bitka. Ale z tej bitki 
Sulnica wyszedl źle. Koc tak go bowiem pobił kjem 
pu glowie, ła Bolnica padł nieprzytomny na zloaly. 
Zobaczyła to cóika Solnicy, Marys, przybiegła ojen x 
pomocą, ała i jrj alg dostalo parą razów. Dopiero, gdy 
Solalea atracił przytomneść, bitra nołchła. Ranne ka- 
biety zabrały Solnicg do domu — po paro dalach od- 
hyl aig jego pogrzeb. 

I w ten sposób Józef Koc, gospodarz, który 40 
Jat przeżył xpukojnie, zaalazł mię działaj przed trybu: 
nulem preymigęiych, oskarżony a zbrodnię zabójstwa | 
ciężkiego mzkcdzania ciała, 

Trybonalowi przewcdnczył radca Trzaskowaki, 0* 
akartal prok. dr. Ujejski, oakart:nego bronił adw. dr. 
Futtklimg. 

Kuc tłómaczjł alg, ża był krytycznego wieczora 
pijany | ża mprzeczki nie zaczynał on, ala S;lnica, 
który doń mlsł wybledz z kopaczką I rznoć alg na 
niego. Tak samo mówił świadek Knrlata. 

Wyrok zspadale koło godz. 6 wieczorem. 
RLM" Z a ťțOý 


Co słychać w mieście? 


Płerwsza wystawa rzeżby. 

W gaachu Tow. Przyjaciół Sztuk Pięknych otwar- 
to deinaj w poludnie pierwszą wystawą rzeźby. W o 
twarcin wzięli udzisł artyści malarze i rzeźbiarze, przed 
staw prany, krytycy mztoki | liczna publiczaość. 

Wystawa cbejmnje wielką salę i jednę salkg bo- 
czną. Ro:mleszczono! na niej 60 rzeżb w gipsie, bron- 
zie, marmurze i terrakocie. Wystawili awoje dzieła 
pp.: Komtanty Lnsszczka, Antoni Madeyski, Teodor 
Rygier, Jan Szezapkowaki, Ksawery Dnmkonski, Hen- 
ryk Kunrek, Henryk Glicanatsin, Henryk Hochmanu, 
Henryk Kunza, Bronaław Pelczowaki, L Paget, ŚL 
Galtar, W. Bieliński, T. Breyer, L. Drexlarówoa. Ze 
zdziwieniem konstatujemy, że niema dziel p. Szyma- 
nowakiego. 

Wrażenie, jakie wystawa robi na pierwszy rznt 
oka, jest bardzo niejednolit. W każdym razie jedno 
ndersa: rzeżba nasza nie przedutawia sią najlepiej. 
Obok prześlicznych, ma wyżynia sztuki stojących dziel 
Laszczki, Madeyskiego, Szczepkowakiego 1 Ryglera, 
zmajdoją aig rzeczy maba, w ksźdym rozia nie piękne, 
jak m. p. miemotliwy wprost portret dra B przez Ta- 
densza Breyora, który może byłby dobry jsko archi- 
tektoni-zna karyatyda, mle z portretem nina nie wapól- 
nego, jak dalej wszystkie surowa rzeźby p. Pelczow- 
skiego. 

Z pięknych rzeczy, którymi nasza rzeżba pochlnbić 
sig może, wymienó trzeba: Lau l: maakę p. Wy- 
aackiej, [aką żywą | taką skończoną, ża wprost za- 
chwyca kazdego, dwia wapaniała maski męskie, prze 
śliczną rteźbg z blałego marmuru, zatytułowaną „Kra“, 
akońszanie pięknie wycyralowaną rękę z białego mar: 
marn: Madeyskiego: „Mala Ewa“ (marmnr) jost prze- 
dliczną, tskasmo, jak bronzowy „Leżący pien“, 

Wsponiale przedstawia sią: „Kopernik“ Rygie- 
ra. Z portretów wymienić trzeba przedawazyatkiem 
bronsuwy portret p. Starzawakiego przez Szczepkow- 
aklego i poriret pani N, tegoż artyıty, oraz 8 por: 
trety p. Hochmanna. 

W jednym z najbliższych nomerów zamieścimy ob- 
szerniejszą ocenę tej pierwszej wystawy polskiej 
rzażby. j rum 


Z teatru miejskiego. „Aktorki* Krzywonzawskie- 
go grane będą po raz pierwszy w nobotą dnia 12 bm. 
a następnie w niedzielę. Autor komadyl przybywa do 
Krakowa, hy być obsenym na próble jeneralnej i na 
przedstawieniu. — Rorpuczęto próby x najnowszej ko- 
medył Bernarda Shaw'a: „Major Barbara", a równa- 
cześnie przystąpiono do przygotowania z „Trylogii du 
browniekiej* Ivona Vojnovicza i z „Dziejów Oreatasa* 
Ajnchylosa w przekładzie Jana Kasprowicza. 

Z teatru ludowego. Dziś w piątek po cenach 
bajecznie tanich na ogólna żądanie „Otello". W roli 
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dla dzieci 


i dorosłych 


glównej wystąpi dyr. E. Rygier, W dalszej ohsadrie 
nastąpiły zmiany — Montano p. Szarkowski, Braban- 
cyo p. Tatrzański, — W achotg „Dwaj malcy* (Wa- 
loś I Lsloś). Grają pp.: Gawlikówska (Waluś), Zień- 
ska (Lslnś), Grabowska, Orleńska, J. Rygler, Szar- 
kowski, Puleński, Taraki, Szkudslaki, Feleński, Ta- 
trzańaki i w. in. = W obrazla VII, nowa dekoracya, 
przedstawiająca ślnzę pod mostem Ansterlitz, pędzla 
artysty malarza p. Wierciaka. Sztuka będzie powtórzo- 
mą w niedzielą wleczór. — W niedzielą po połndnin: 
aHolaj dusza“, grana ciągle przy wysprzedanej wi- 
downi. 

Wystawa partretów kohlecych będzia otwarta 
jutro o godzinie 11 w południa w Pałacu Sztuki. — 
Vernissage odbędzie uig, Jak jaż wiadomo, o godz. 11 
w połudme za zapronzeninmi, po które zgłaszać alg 
jeszcze mcżna do prof, Kazlmierzowej Kostaneckiej 
Kolejowa 1. 10. Cena wstępu na vernissage za okaza- 
niem zaproszenia 2 korony (naddatkl nie bgdą przyj- 
mowane). Katalog ilmatrowany 1 kor. 

Na otwarcie wyatnwy, która się odbędzie, jak już 
wladumo, jutro o godzinia 11 zapowiedział telegrafi- 
cznie awa przybycie J. Oen, Wym. arcyksiążą Karol 
Stefan z Żywca z areyka'gżniczką Eleonorą, 

Koncert na cela kresowych czytelń T. S. L. 
odbędzie mg w nledzielg dnia 20 bm. w wielkia tali 
„Sokuła” krak. przy wapólodziale najwybitniejazych all 
wokalnych 1 mnzycznych Krakowa, Komitat z ramie- 
nia Koła V T. S. L. pozyskał joz współudział takich 
sil jak pp.: Staniaława Abłamowicz Mayorowa, Haoryk 
Apter, znakomity skrzypek, Buleataw Wallek- Walewski 
£ Chórem akademickim, oraz Br P.źniak, ponadto przy: 
rzekli wapóładzia? wybitni wykonawcy -zęśst wokalno 
deklamicyjnej, Komitet pragnąc uprzystąpnić zamierza: 
my koncert jak najszórszym waratwom publiczności, wy- 
brał nmyálnia największą salg w mieńcia | natalil bar- 
dza makia cany biletów od 3 kor. do 60 hal. Ta oko- 
liczność, jak nia mniej cel koncerto, wróżą powodzanie 
podjętamn przex komitet zadaniu. Ogłusrenia w tych 
dniach reszty wykonawców, oraz pierwazorządnej War. 
tońci programu, niezawudnia chudzi dla zamierzonego 
koacarta szerokie zainteramwanle 

Krak. Tow. miłośników cytry urządza 12 bm, 
© godz. 7 t pół wieczorek muzykalno-wokalny (ulica 
Sławko 1. 14) 

Ze epraw miejskich. Wezoraj odbyła sią pozie: 
dzenie zubkomiterm w sprawie bndowy tanich domów 
dla młażby miejskiej. Przeprowadzeno dyskniyę nad 
sżczegółowymi planami tych domów. 

Wykład dla młodzieży 2 obrazami świetlnymi. 
Z remiania nekcyi odczytowej krak. Oguiaka nanczy 
cielakiego odbędzie sią w niedzielą dnia 13 bm. o go 
dzinie B po puładuia w sali Mnzecm przemyalowago 
ml. Franciuzknńska wykład p. Tudansza Plotrowskiego 
i „W krainę gwiazd“. Wykład ilustrowany będzie 
atgp dla młodzieży 10 hal., dla 


atarazych 20 hal. 

Pogadanka padagagiczna odhędzie nią w niedzie- 
lą dnia 13 b. m. o godzinie 4 po południu w aul) 1. 
azkoły realnej przy ml. Studenckiej I, 12 staraniem 
krak. Ogniska nanczycielakiego. Pogadankę zagai p. 
Kogenia Andrnszkiewiczowa odczytem na temat; „Jak 
ma poatępować dom, aby klasyfkacya dziew była po- 
żyteczna”, Wstęp bezpłatny. 

Aresztowania zhlega Na żądanie władz wojako- 
wych aresztowano wczoraj w Krakowie 22-letniego 
Piotra Demkowa, który przed dwoma miesiącami zbiegł 
z 80 pułku piechoty za Lwowa. Demkow przebywał 
w Krakowie pod nazwiskiem Ryszarda Raumgarta re 
Śląska, 

Żołądek go zdradził. Doia 27 stycznia skradzia- 
mo z piwnicy domu poi |. A przy ulicy Węglowej trzy 
gasiory malinowego syropu. Za sprawcą kradzieży ne- 
próżno śledzono, zdawało się, że ten słodki rłudziej jut 
nigdy nle wpadnie w ręce sprawiedliwości. I takby 
było zapewna, gdyby nie to, że ten ayrop skradł 
14-letul chłopak, Józet Dudulak; chłopaczyna bowiem 
tak aig temi słodkościami uraczył, że przez blisko dwa 
tygodnia hulal go żołądek. — Wygadał on sig z tam 
przed jednym z kolegów, ten znó przed policyą I wozo- 
raj dostal aig Józnó pod telegr.f. Kozo przyjął apo- 
kojnie, przekonany, ża kiedy mu już ją wymierzono, 
to mn ta ałodkości przesianą nareazcia dolegać w ża: 
lądkn 

Flerzynowy braciszek. Pod telegrafam upotkał 
alg Józnóś Dudulak za swojim rodzonym, jeno trochę 
starszym bratem, 18 letuim Stanieławam Dodolakiem 
O ile młodazy brat lobi ałodkiści, o tyle atarazy lubi 
wygodą, Więc też Stanluław Dadnlsk kradł od diut- 
uzego czemu same pierzyny | podnazki, głównie na 
Stradomiu | Kaźmierzo, Postukiwania za złodziejami 
nie przynos'ły rezultato, aż wreazole wczoraj przyła 
pano Stama na ulicy Krakowskiej |. 49, gdy kradł 
poduszki na nzkodg p. Geldwertowej. Przyłapsno go 
1 odatawiona pod telegraf. Towarzysz jego, Ignacy 
Grzeczaezkiewicz zdołał zbiedz. 

Karnawałowy naatrój w pościa nia zawsza sią 
dobrze kończy. Przekonali się o tem wczoraj dwaj mu: 
rarze, 21-letni Alekannder Prelu | 20-letni Antoni 
Kopciński. Pudpill oni sobie wesało i idąc mlicą Soba- 
atynna za howywali aig tak, jakby byli nie na ulicy, 
ale — na purimbaln. Kto jeno azed? ulicą — to był 
wróg. Zuczepiali go i bili, Znalazł sig nareszcie poli- 
cyant, który ich wedłng mwycrajn wezwał do rozejścia 
aig | apokojn, ale onl rznclil aig na pollcyanta i by- 
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liby go porządnie zmaltretowali, gdyby nie nadbiegł 
drugi policyant, I tego jednakże potnrbowali, aż zja- 
wł się trzeci policynnt i wyzwolił towarzyszów z mu- 
rarakich opresyj, I powądrowali obaj murarza pod_ta- 
lsgraf, na pokutę. 

Wlelkopostne kradzlerze mają w fliatłach poli- 
cyjnych swoją osobną rubrykę Jak tylko bowiem za- 
cznie mię post, kradzieże ta są na porządku dziennym. 
Wczoraj aresztowano już trzech takich postnych zło* 
dziel za kradzież śledzi, ryb, sara i nabialu prze- 
knpkom, Jeden ze złodziei miał mialą faueczkę t, zw. 
moakuli skradzioną 1 bylby z nią apokojnie poszedł do 
domu, gdyby go nie wzięła chętka znbrać z wozn 
trochę węgli. Za tę kradzież go aresztowano i ode- 
brano mn nie tylko węg!e, ale i moskalo. 

Krwawa bójka atróżów. Piszą nam z miasta: 
„Polski Związek Narodowy“, którego loka! znajduje aig 
przy Rynku gl, był 8 b. ms. widownią krwawej bójki 
atróżów. Jeden ze utóżów i jago żona odnieśli rany na 
głowach | rękach, Powodem bójki było podobno rozo- 
goiouio partyjne pobitych. 

Z Podgórza. Torebkowa kradzisż. Żona tatejnze- 
go kupea, p. Jolia Mikori załatniając aprawnnki w 
pracown! krawiackiej Maryi Kulczyńskiej w Krakowie, 
zuatawiła torebką dsmaką z pugilaranem na ohok sto- 
jącym stołku, Przybyła w chwilę potem żydóweczka, 
17:letnia Gebnza Gelbwachs, skradła z torebki pugila: 
rem z kwotą 15 kor, i opnóciła lokal, Gdy apoatrzeżo- 
no kradzież, nia było jaż śladn » Gelbwachsównej, — 
Kierując sę opisom wyglądu zlodziejki, wpadł ajent 
polio, p. Mansacz, na jej trop I wkrótea ją orosztował. 
pieniądza odehrana jej, ala portmonetkę, wartości kil- 
kndriesięcin kor. potargała małoletnia prrestępczyni na 
kawałki. 

Znaczna zguba, Ksrol Jordan, właściela! Ochojna, 
jadąc 9 b m du Podgórza, zgnbił w drodze po poło- 
doln walizkę z bielizną | wartościowymi papierami, — 
Między owymi papierami znejdowała sig kilka wekali, 
rzędowa duknmenty, kontrakty knpoa i aprzedaży itp. 
P, Jordan, dla którega ta papiery mają wielkie zna- 
czenie, zwraca mię do znalazcy z prośbą o zwrot, za 
co gotów jest dać znaczne wynagrodzenie, 

2Zmarll. Z Wasyduwiczów Aralia Fillpkowa, 
wdowa pa naczelnika uądu pow., zmarła 10 b. m, prze” 
tywazy 61 lat, 

Leoa Śrramilło -Zgleraki, inżynier Rady pow. 
borheńskiej, zmarł w Bochni 9 b. m. w wieku 73 lat. 
É. p Zgierski był powatnńcem z 1863 r, po upsdka 
puwatania kończył politechnikę w Zarychu, Na stano- 
wielu inżyniera R»dy pow, bocheńskiej pracował przez 
80 lat. W nzerokich kołach publiezaości był ogólnie 
Inbiany i poważany. 

Tacdoazyn z Suchodolikich Wcyneyko Tomkle- 
wlczowa, przeżywszy 80 lat, zmarła 11 b. m 


Krwawy dramat miłosny w Wall 
Duchackiej. 

Rody, morderca Kaćmównej, zarhownja ng w wig- 
zenin apukojnie, czasem popłaknia pn zabitej narżaczu: 
nej. Wiuzuraj żądał atawienia go przed sędzią bed- 
czym, p. Agutem  Uctyniono jegu prośbie zndość Na 
zap)tanie p Agata, crego sobia życzy, począl Rady 
nsilnie promié, aby go mypnazczono ma 24 godzin na 
wolność, gdyż on musi byś na pogrzebie narzeczonej, 
którą ogromnie kochał, Oczywiście mędria śledczy nie 
spełmł Jego prośby. 

Rady robi wrażenie człowieka nienormalnego. Wra- 
żenia to odneszą wszyscy, znejący go bliżej. On anm 
podaje, że przed kilka laty napadło ga kilku andro- 
sów w Planzowie, którzy tak go zbili a głównie po 
głowie, że od tego czasu czoł sią zawsze jakiś „nia: 
swój“. Możliwa więc, że 1 ramordowania narzeczonej 
dopnśsił alg w nieznpałnie normalny: anla paychi- 
cznym, wyprowadzvoy cd dlożezega czasu z równowagi 
zachowaniem aig Kodmównaj. 


Repertuar teatru mia|akiago : 
Piątek: „Wielki Fryderyk“. 
Sobota: „Aktorkie, 
Niedziela pop: „Koprinreek”. 
Niedalela wiecz.: „Aktorki“ 
Poniedziałek: Przedstawienie amatorskie. 
Repertuar teatru ludowego : 
3 „Otello* 

Dwaj 


loy“, 
„Hniej duaza“ 
Dwaj mal 


Niedziela wiecz. 
Ponladzialak: 
Worek: „Dwaj 


Hyaieniczna Mydła przetłuszczona 
wyrobu M. Malinowskiego. 
11 odmian zapachów kwiatowych, mydło 
ogórkowa Wyutrzegać cią ulendalnysk 
asóladawnietu| 


S . : 
ejm krajowy. 
Bank przemysłowy. 

Lwów. Wczorajsze obrady Sejmo wypełniła 
dysknsya nad Bankiem przemysłowym, 

Pos. ks Stojałowaki oświadczył się prze- 
clw przedłożeniu Wydziału, gdyż nie zapala się 
do wielkiego przemysłu 1 woli, aby popierana rg- 
kodzieło. 

Pos. Battaglia zbija obawy, podniesione 


prees niektórych mowców, jakoby Tow. eskontowe 
mngło prowadzić politykę dla nae niekorzystną. 
Powstrzyma je od tego własny jaga interea Przed 
6 czy 8 laty nie byłoby sią absolutnie udała po- 
zyakać inatytucyi wiedeńskiej da wapółdziałania 
w naszym przemyśle, w ostatnich jednak czasach 
poglądy wiedeńskie na Galicyę znacznie wię zmie- 
nily, widzą tam usiłowania naszego społeczeństwa, 
pomoc kraju i obrona za strony Koła polskiega; 
wszystko to sprawiło, że obecnie mają w Wie- 
dniu nawet przesadne pojęcia o naszych siłach 
na polu przemysłowem. — Lepiej jest angażować 
kapitał wiedeński niż inny, gdyż kraj nasz 
wpływem zdobytym w Wiedniu może w rarie 
niebespieczeństwa odpowiednio ten kapitał tempe- 
rować. 

Co się tyczy organiracy! kredytu rękodziel- 
niczego, Bank przemysłowy będzie mógł wapo- 
magać jedynie rzemięśników zamożniejszych, oraz 
współdziałać prey przemianie warsztatu rękodsiel: 
niczego na fubryczkę, właściwą zaś akevę na 
szerszą skalę powinna podjąć inatytucya osobna, 
mianowicie ałeć kas reiffeisenowskich 1 to opar- 
tych nie wyłącznie na udziałach członków, lecz 
w kombinacyi z pomocą puhllezną, 

W sprawie wielkiego przemysłu wyraża mow- 
ca żal, że wśród właścicieli latifundyów, których 
u nag nie brak, nie znalazło się więcej takich, 
którcyby mieli zrozumienia dla pracy społecznej 
na polu przemysło wem. 

Na zachodzie Anstryi jeat inaczej; tam wiel- 
kie rody lokują nadwyżkę renty swej w pree- 
myśle i w tem znajdują powiększenie uwego ma- 
jątka. 

Na tem dysknsyę zamknięto, 

Posiedzenie piątkowe. 

Lwów. Dziś przemawiał gener. mowca pra hr. 
Pinihski. 

W głosowaniu za wnioskiem Cieńskiego, od- 
raczającym gprawę Banku preemysłowego gło30* 
walo: 6' Moskaleflów, 6 posłów prawicy i 3 po- 
słów z lewicy (Sala, Rayski i Skarbek). 

Izba przystąpiła do dysknayt szczegółowej. 

Uchwalenie projektu Wydzlała kraj, jeit aa- 
pewnione. 

Sejmowa Koła polskie. 

Lwów. Wczoraj odbyło się tu 4 godsinne po- 
siedzenie sejmowego Kuła polskiego. Po obszer- 
nej dyskusyi w rezultacie zgadzono się na gimna- 
tynm ruskie we Lwowie t pelako-rnakie w Roha- 
tynie. Następnie przystąpiono do dyskusyi polt- 
tycznej, której nia dokeńczono. W obradach weięło 
ndzinł kilku posłów parlamentarnych, między ty- 
mi Staniszewski i Zleleniewski z Krakowa. Bę- 
dzie wydany oficyalny komanikat. 

Zarząd Banku przamystowejo. 

Lwów. W sprawia orgunizacy: zarządu Banku 
przemysławego podaja „Kuryer Lwowski”, że jak 
słychać, prezesem Rady nadzorczej zostać ma ka. 
Andrzej Lubumirski, a jako człankowie wejdą da 
sklada Rady z grona grupy, którą reprezentnja 
ks. Lubomirski: pp. Szczaniecki, właściciel dóbr 
d dyrsktor cukrowni w Przeworsku, p. Goslawaki 
lub też p. M-ra z Sądowej Wiszni. 

Wydział krajowy ma podobno delegować do 
Rady nadzorczej pp. Jshla ka. Lubomirskiego, hr. 
Zamoyskiego, dyrektora Zpórskiego i jednego s£ 
konserwatystów. Dolna-austrgackie Tow. eskonto- 
we mieć będzie dwóch swoich członków w Radzie 
nadzorczej. 

Dyrektorem naczelnym Banku przemysłowego 
zostać ma p. Wolski. dyrektor kartelu żelaznego 
w Petersburgu, a drugim dyrektorem p Kar- 
lowski, naczelnik krakowskiej fli Banka krajo- 
wego. 


Telegramy „Nowin“. 


Nowe pawódź w Paryłu. 

Paryż. Prezydent ministrów Briand zarządził, 
aby po obu brzegach Sekwany koło Percy I Passy 
zbudowano wały r worków s cementem, celem 
wstrzymania wylewn. 

Wylew spowodował wczoraj znacena przerwy 
telefoniczne. Prawie wszystkie dzienniki wyszły 
wczaraj ze znacznem spóźnieniem, albowiem woda 
wdarła się do suteren I uszkodziła motory. 

Mała rzeczka Dievre, wpadająca pod Paryżem 
do Sekwany, a płynąca pod ziemią, tak wezbrała, 
że kanały w wielu miejscach pękają. 

Paryż. Izh uchwaliła jednogłośnie kredyt 
20-millonowy dla ofiar powodzi. 

—— 


NADESŁANE. 
2a które redakcya nie hiarza adnowledzialności. 


Kancelarya adwokata 
| Dra Michała Danielaka 


zmajdoja mię 
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